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(O d naszego korespondenta.)

Konwencja polsko-niemiecka.
Podpisanie nastąpi z końcem kwietnia.

W arszawa, z końcem marca.
■ Lekkie wstrząśnie nie —  niby uderzenie elek- 
^ycznego prądu — przeszło nasze społeczeństwo 

ubiegłym tygodniu pod wrażeniem", kolportowa­
li  Po uichu — z ust do ust — pogłoski, że od 

, s -bodu występują chmury na nasz widnokiąg 
lityczny, rozjaśniony wiosenną zorzą konferencji 

elgradzkiej i warszawskiej. Sowdepja —  tnówio- 
i ® — dąsa się i grozi —  nad wschodnia. granicą 
* ° n6&ntrują się czerwone wojska, zjeżdżają szta- 
1 y . dostojnicy rosyjscy ciskają w  świat niedwu­
znaczne groźby.

Wstrząśnięcie było lekkie — powtarzamy —
‘ 0 idąoe ze wschodu poszepty, mimo poparcia 
Drzez wybuch szeregu strajków, w yw oła ły  w o- 
D]nji publicznej tylko zdziwienie. Przecież groźby 
n°w ej wojny nie mogą być wygłaszane poważnie 
^ ^ e t  przez sowiety —  przedewczystkiem przez 
^uwjety, W ładcy m oskiewscy mają zbyt dobrą 
Pamięć, by mogli zapomnieć, że nie dobrze jest 
Walczyć z Polakami, że gorzej jeszcze jest odnosić 
Jl*d niani sukcesy, bo choć armja nieprzyjacielska 
^ d z ie  do W isły, do czerwonej ojczyzny powra- 
c£ją tylko sztaby i urzędy tyłow e; w ładcy mo- 
p iew scy  są odważni — nie wątpimy o tern — 
&c.: nie pragną chyba w ystaw ić nerw ów  ludu ro­

syjskiego na próbę, przechodzącą ich bierność. Po 
■^tnię głodu, w iosła  klęskii, to^nawet dla mużyka 
ini°głoby być za wiele.

Czegóż więc chce rząd czerwony, czemu 
Sfozi, w jakim celu koncetruje wojska na naszej 

j granicy?
> Rząd sowietów przygotowuje w  ten sposób 
I nastrój dla konferencji genueńskiej. P. Cziczerin 
j r'debra( — za swych lepszych czasów  — staranne 
^ 'ch ow an ie  klasyczne; scena w senacie karta- 
gińrkim, dramatyczny prolog drugiei wojny puni- 
Sjdej, ma się powtórzyć. Jak swego czasu poseł 
Rzymu przywiózł fenickim handlarzom w fałdach 
Svvri togi do w yboru wojnę lub pokój, tak dziś 
bjąją delegaci sowietów postawić kunconi całego 
Svyiata dwie a fternatiw y; albo przymierze, albo 
^ybudi iowMszowego gniewu czerwonej Moskwy. 

>Sowje4y  chcą wystąpić w Genui jal-o równi w o- 
” ec  równych, lepiej jeszcze jako młocb.i, do któ- 
fych należy przyszłość przed zmurszałym, ska­

la n ym  na ^ąglade światem, jako zw ycięzcy. A 
:ze iedvnym głosem, który w tej chwili dochodzi 
z Rosji uszu F.urot>eiczyka, jest jek miljonów ko- 

Innjących z głodu, wńec posuwa się bataliony jak 
• najdalej na zachód i każe im się krzyczeć: hurra!

głośno, jak najgłośniej!
| _ Choć głód bywa zawsze najgorszym doradcą, 
n>c jest p ra w do podobne ni, by sow iety zaczep !\

W arszawa. (Tel. w l.). (G). Genewa. Dotych­
czas panowało przekonanie, że podpisanie umo­
w y polsko-niemieckiej w sprawie Górnego Śląska 
będzie mogło być dokonane przed świętami wiel­
kanocnemu Obecnie okazuje się, że dla ustalenia 
oficjalnego tekstu umowy, która ma być zredago-

W arszawa. (A\V). Delegacja PKKP. pow ró­
ciła wczoraj z Londynu Przyw iozła ona układ, 
zawarty z grupą banków londyńskich, na czele 
których stoi dyrektor „Banku angielskiego". Su­
ma pożyczona wynosi 4,000-000 funtów szterlin- 
gów, oo przy dzisiejszym kursie równa się około 
70 miliarerom marek poisk., czyli prawie trzeciej 
części banknotów obiegu. Świaaczy to o  ro- 
snącem zaufaniu sfer finansouycli angielskich 
zarówno do waluty polskiej wogóle, jak i do na­
szej •instytucji emisyjnej w szczególności.

Szczegóły wielkiej kieski głodowej, zna­
ne już d o  części z  luźnych telegramów, po­
twierdza korespondent „Frankf. Ztg.“ w  liście, 
pisanym z Ufy. \V marcu. Ufa, olbrzymia tafla ste­
powa, zamieszkana przeważnie przez Baszkirów', 
jest dżiś jednem cmentarzyskiem. Z brakti miej­
sca na cmentarzu, chowa się trupy w'e wspólnych 
grobach na polu. Od lata pochowano w Ufie oko­
ło 50.000 dorosłych, w jednym tylko tygodniu 
pochowano 6.000 dzieci. Trupi przysypuje się 
trochę ziemią i śniegiem. Obecnie zarzucono i ten 
zw ycząj z powodu zbyt wielkiej liczby pogrze­
bów. Olbrzymie psy o dzikich oczach włóczą się

wana w  języku francuskim, potrzeba Dędzie dłuż­
szego czasu, dlatego też będzie zarządzona przer­
wa tygodniowa począw szy od 14. kwietnia, w o­
bec czego podpisania układu spodziewać się m o­
żna w końcu kwietnia.

W arszawa. (PAT). Jako gwarancja zostały 
pizyjęte w  pierwszym rzędzie surriy w  markach 
polskich, kredytowane bankom angielskim w  ra­
chunkach PKKP., c o  świadczy wybitnie o wiel- 
kiem zaufaniu sfer angielskich zarówno do waluty 
polskiej wogóle, jak i do naszej instytucji emisyj­
nej w  szczególności. Stopa procentowa jest bar­
dzo umiarkowana, równa sie bowiem iprywatnei 
stopie dyskonta na ryłiku lon:dyńskim z dodaniem 
niewysokiej prowizji, co łącznie nieznacznie prze­
kracza 6 proc. w stosunku rocznym.

po polach, by wyciągać resztki trupów. D z ten me 
w  Ufie umiera 200--300 ludzi. Zmarłych woź., 
masami na pole. Trupy są pizeważm e nagi: 
gdyż tłum po drodze zdziera resztki odzienia.

Lud jest ciemny i najzupełniej bezradny. Ma­
sy chłopstwa uciekają ze wsi, nic wiedząc dołtąc i 
dlaczego. Korespondent przypuszcza, że dn je­
sieni umrze jeszcze 6—7 miljanow ludzi Podob­
nie rozpaczliwy stan panuje na całym UraJa i U- 
krainie i śmiało można powiedzieć, że 20—25 rai- 
ljotiow ludzi czeka na niechybną śmierć, gazw 
wszelką jKinroc jest na razie niemożliwa.

PUNIKOWSKI W SIEDLCACH.
W arszawa.. (Tel. wł-). ((i). Przecrwczorai

prc/.j d. min. monikow >ki udał się jjjjpojihodem W

Siedlec, gdzie zwiedził szkołę rolniczą i był sipe- 
cialnie obecny na wykładzie cyklu, urządzonego 
dla osadników rolnych byłych wojskowj^h.

PKKP. otrzymała pożyczkę w Anglji.
Układ j j£  zawarty.

Z g o n  L e n in a ?
W arszawa. (Tel. w ł.) (G.) Dziś w  nocy a gen-1 pisma włoskie otrzymały wiadomość z Moskwy 

cja Havas nadesłała do W arszawy wiaoom ość, że o zgonie Lenina.

25 miljonów ludzi nad grobem .
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Polskę. Dem onstracje wojenne 10  tylkt) próby za- 
steagię&rj E uropy, to manewr, mający ng ceły 
za»jMiK>niStrQwać jej lek cew a żen ie  z c  strony pa* 
nóu Kpemla. '

A sowjety wiedza, że mogą sobie bezkarnie 
pozwalać na swgaMttwe gesty. W szak w Itcie 
192C roku. gdy wojsk*! czerwone przekraczały 
Styr i Bug, Europa miata więcej nowodn do nie­
pokoju, niż dziś, "jej tnttońć własna, jej pcesiige i 
fow ag a  były na większe caosy narażone; w szyscy 
mamy jeszcze w  pa mięci ton not iskrowych. jakie 
0 uaitzerm w ystosow yw ał codziennie do brycyj- 
fiirlego premiera, W  lecie 1920 rwłu, ^owjety prze­
szły wszystkie Ruiift-ojry, wyczerpały do dna 
w & ystkte śrwfici prowokacji — i 'n ic ... annje 
czerwone nie spotkały nad W isłą żadnej krucjaty, 
Hotska była sama do ostatniej chwil,, sama w nie­
powodzeniu, to zrozumiałe, aie — o dziwo! — 
sauna i w  dniu tryumfu

Sowjeły wiedzą, że i dziś nłe wyruczy żadna 
krucjata z zachodu, wiec Stróżą słowem i potrawą, 
pokazują co umieją nie w Polsce, ałe w  kpralniach 
południowej Afryki, w Małej Azji i w fndjuob. — 
Ale na tern nit koniec. W  Polsce niema na szczę­
ście podobnych ognisk ztupałnych, parrzymy ze 
spokojem w chmury na wschodzie i mówimy so-. 
lite, że zmienną jest pogoda marcowa, ale marzec 
mfja szybko, ustępując prawdziwej wiośnie. — 
Poiską może spokojnie czekać na swoje lato.

Benesz o zagadnieniach
środkowo- i wschodnio-europejskicn.

Z interwjewm, updeszczeneyo p /zez Do­
rotę Thompson w nrze „N. Fr Presse” 
z 28. b n
Czeski premier j tran. spraw zewn., dr. Be­

nesz przypisuje konferencji genueńskiej ważne 
znaczenie tak polityczne, jak i gospodui ege, zwła­
szcza prohłcin rosyjski, w  razie zwlekania Euro­
py, mógłby stać się groźneni zagadrrrertiem; nie- 
.w*oda Anglji i Francji w tej sprawie gtozi kata­
strofą dla polityki europejskiej. Staitowisko Czech 
wspie droga pośrednia między stanowiskami obu 

i-tych mocarstw. „Bezpośrednia i dalek§ idąca 
■ spólpraca gosoodarcza z sowietami, bez uznania 
politycznego. Kwest ja odbudowy Rosji jest kwe- 

i stją.' piępjądza, kw tstją długotrwałych kredytów, 
- dlatego pierwszą rołe u<łegr«ją tam -paiWłwa o «1 -  
inej walucie zachodnie, też Cz echo stówa ci a, a nie 
Austria, Niemcy.

Benesz jest zdecydowanych przeciwnikiem 
, federacji pobtycznej city gospodarczej Małej En- 
i tenty. Czesi zostaliby zmajoryzowaró przez go-

spodarcso-polttyczhą przewagę uiejniecko-madjar- 
ską. Jugosławia mą .interesy sprzeczne z Cze 
chauif — należy do systamatu gospodarczego 
bałkańskiego, a me środkowo-europejskiego.

O W ęgrzech rzekł Benesz, że jest jo kraj, 
który dźwignie sic rychło gospodarczo i jest w y ­
płacalny, ale los jego polityczny jest przesądzony: 
l^aństwo to nie nu ani tradycjy demokratyczna*, 
ani przewódców, umiejących myśleć realnie. Pod­
kreślił żc traktaty pokojowe są nienaruszalne.

Co dc Niemiec uważni pretnjcr czeski, żc 
Czechy ipogą wyciągnąć więcej korzyści z u- 
zdrowioriydi, niż zc zrujnowanych Niemiec. Niem­
cy  mogą płacić odszkodowania; tylko sposoby 
płacenia są ustanowione niewykonalnie.

Przegląd światowy.
NIEMCY W OBEC NOWYCH ŻĄDAŃ KOALICJI.

(f. K.) W  sprawie ostatniej n-oty komisji od­
szkodowań mają się Niemcy wkrótce w ypow ie­
dzieć przez usTa kanclerza Wirtha i min. .spraw 
zagr. Rathena.ua. Jak z dotychczasowych wiado­
mości z kół oficjalnych wynika. Wirth oświad­
czy, że Niemcy ostatnia notę będą traktować ja­
ko podstaw^ do nowych rokowań (czytaj targów) 
i że w  kwes-tji odszkodowań nie mają zamiaru 
pifśjzęzać się na nowe eksperymenty i zastrzeże 
się przeciwko mieszaniu się ententy ao budżetu 
Niemfeę.

W  kołach parfa-menrarriyoh panuje nader 
buńiauozny nastrój. W szystkie -partie od prawi­
cow ych aż do niezawisłych z oburzeniem odrzu­
cała żądania koalicji i protestują przeciwko na­
rzuconej kontrola finansów niemieckich.

W związku z tern niektóre dzienniki donoszą, 
że wprawdzie delegacja niemiecka do Genui już 
gotowa cło drogi, jednakowoż w obec nowych żą­
dań koalicji na konferencję nie pojedzie. Przynaj­
mniej Wirth nosi się z zamiarem milczącego boj­
kotu konferencji genueńskiej.

Czy nowa not* koalicji do Niemiec nie miała 
właśnie na celu /jimfiejszenia wpływu Niemiec 
na konferencji genueńskiej, o tern na razie nic pe­
wnego powiedzieć nie można.

WARtóNKI LLOYDA GEDRGEA.
'„D a ily  Expres?" zapew nia? 'że 'lfłW }re listy 

Lłoydh Gfcucgea do Chamberiiiiińj śąr'już jfciSfie/T.1 
George wyraził w  niin gotow ość współpracy z 
gaDinetem konserwatywnym pod następującemu 
wa,winkami: 1) układ irlandzki będzie ratyfiko­
w any; 2) rząd nie będzie prowadził polityki reak­
cyjnej: 3) polityku zagraniczna nowego rządu

dążyć będzie do pokoju i- rozbrośeftię fcpgt* 
„Daily Exprćssv widzi w  tym^p-statnin. 
aluzję do uznama sowietów. ’•

-aa-

Sprawy ukraińskie.
RumfUjja ufe pppteia Petlury. Afjencjji ,-P 7

dio Orjeut’ zaprzecza kategor ycz nie 
śc om, jakoby rząd n u s m s id  zamierzał ’
Rosję, ewentualnie, ja koto7 na, teiąHoiÓurr r t i^ Łi 
stórnu ur«ani%»wdły bandy Żołnierzy W ijp l 
mające na ceni wystąpienia jwzecrerko Rosf •* 
wjcckicri.

Budieimy przeiormowuje się. Korpus
sowjecki znanego Budiennego ulega rekt*._-n 11? 
wedic najnowszej organizacji armii c 
któri poprawiła się po uOgTcątłie r. 1920, obe»^' 
ustaliła się. Ną stary wzói r<v>yńiki połacł0* f 
w  tym korpusie połtoi „regularne’ ’ i „nierpgatau*/?j» 
a dodają teraz artylerię nonną wedle nowy0*
przepisów.

Z komisji seinw-wych.
W arszawa. (PAT.) Komisja konstytuuj'1’ 

przyj jła ostatecznie w trzeciem ozyianki p r ^  
ustawy o ordynacji w yL oict $  dc sejmu.

Komisja rołna przyjęła w drugi .-nf ł trż^ c^  
czytaniu projekt uchwał w  przeomterie środł.0v  
na pokrycie wydatków zvdąząpy eh Z wałw 4 
księgosuszem i w sprawie opłat państwowych &  
zwierząt ' domowych, przewożonych 'i-, cddaw*1 
nych uoojowd. Nds j^okryc*e wydatków walk >1 
księgosuszem przewsciuje, uchwała następujące 0 
płaty: 1) Właściciele posiryiający nie wSęcej 
nad 4 szrnki w  wiieku po 2 lata, wnoszą jedn<W« 
ozwą opłatę po 150 mk. od sztuki. 2) Posiadaj^f 
'ponad 4 sztuki 200 mk. 3) Ppsiadacze owiec ł kó- 
rtie starszsich ponad" 6 mieAjęcy po 40 mL 
sztuki. Następnie pobierany będzie podatek dd 
todta poddawunego ubojowi w  wysoKoścd ł & v‘ " 
od przeciętno) wartości szacunkowej bydlte*- 
Opłaty od zwierząf dom owych, naznaczone 
s^ n fe i powiatowe na podstawie delo-etu z 7. hf 
tego 1919 będt zawie-.zone.

Kśtudjda odbudowy kraju rozpatrywał* f fZ  
jelćt” ustawy o odbudowie budsftiiów 
przez”  wojnę. Obecny na posieSżertltt' d'jeenOT 
ster robót pubbcżnych p. Rybczyński ośw iadcz^ ’ 
że pian finansowania odibudoww z łoży  rząd $'• 
szcze w ciągu obrad wą/branei podkomisji.

Na posiedzeniu komisji dla badania i f y & ^  
w przemyśle i handlu przyjęto wniosek p. Szaze**
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ŚLEPA LATARKA-
POW IEŚĆ.

• (Ciąg dalszy)
— Przyznaję. Jestem ignorantem. Jąk d?jwnie 

daleko rozbiegły się nasze drogi. Ąsirptjoin wie 
‘ mniej od znachora o nie domaganiach ciała, a naj­
większy geniusz współczesny, Albert Einstein' 
wie mniej od głupićgo Kuby o  afektach miłosny.ch... 
Każdy tkwi ałeboJco w  swej izełowancj komórce. 
Jesteśmy jak okazy drzew, hodowane przez spryt­
nych p etnologów.

Dentysta usadowił Martę ua kanapie. Sam u- 
siadf przy niej na krześle, i oświetliwszy jęj twarz 
zumrtwrałą."pytał szeptem:

— Co pani teraz uddzi?
Mówiła kwilącym głosem przestrąszonego 

dziecka:
—  W idzę pokój. Ciemno jest. Tylko srrtuga 

światłą księżyępwego pada przez okno ną stół... 
na podłogę... Porozrzucano książki. Aparat foto-

■ graficzny. Rółn^gi człowiek.
— Tak?
— Półnagi mężczyzna leży przy soatie z 

książkami. Głową oparta o kant szafy. O czy  szkli­
ste... Blondyn... Nogi bezwładnie wyciągnięte, na­
gie... Koszula... Próżna butelka na stołe.., Kołnie­
rzyk... krawat-..

— Co mc się stało? — szepnął Rrsticz —
, lięjemtł się? *

— Niech pani patrzy uważnie, panno Marto. 
P resję  w zrok skierować r.a jego. piersi. C zy  ten 
człowiek oddycha? Czy ten człowiek żyje? A mo­
że śpi?

— N... nie wiem... O czy Otwarte... patrzy na 
arruK... porusza wargami... Czegoś chce..

— W ięe zjrje?
— N... nie wiem...

*  — Kpszula hoftisza się na klatce piersiowej?
Sfychać oddech?

Ale Marta zamknęła nagle oczy, wciągnęła 
noztinzatui powietrze — jakieś drgawki przebiegły 
po niej tak siłne, że sprężyny w kanapie wibrować 
poczęły i brzęczeć. •

Glogau m achnął ręką.
■r- Niczego się więcej nie. dowiemy. Szkoda- 

Otwfera pąni powieki... l  ak... Porusza pani ręka­
mi swobednię. Tak..., Raz, dwą, trzy!

Chuchnął jej w  oczy. Wstała uśmiechnęła się. 
Jatghy nigdy nic. W eselsza była, niż ; zwyfke i 
czarae jej o czy  błyszczały żywiej. W idać było, 
Że krew pulsuje mocniej pod jej złota skórą.

Opowiadała o czemś z w^bwą i przejęciem, 
jak po pcr.rotie z dalekiej, a miłei wycieczki. W  
jej głosie był poproshi brzęk dzwonków u sań w 
puszystą śnieżna noc znm wą, był dźwięk łj7żew, 
które uderzają o siebie w nac byt swawolnym  „ho­
lendrze’’ . W7 zapale o-atorsicfm zwróciła się nawet 
do mnie, zarzucając mnie gradem słów, z których 
zmieszany i uszczośłiwlbny nie arozumiałem nic.

Pami^arr., że wyszhamy z salonu o godzinie 
dwunastej i że Rei ja jKwyczył odemoF w  przed­
pokoju sześódzjesóąt luarek.

—  Nie powTniśm y o  tej porze — rzekł — 
yeńu iyw eó się racem w icacńcii;. Ponieważ tnic-

szkajn w  okolicy Starego Rynku, niech pan 
prowadzi pannę de Zwaan do domu. Pensjo*1** 
„Gamozzii’ ’ . W ic pan? M ówcie możłiwiic jak n*!* 
mniej, tak, jakbyście byli od lat po ślubie P u ^  
ulice mają świetną akustykę, mogliby was 
słuchać'. Akcent cudzoztemski wsł rzeczą bard‘» 
niebezpieczną w tych czasaołi. .żobraooc.

Oddali) się szybko, pozosta^raiąc nas w c* 
chyrr, r oomirym KeUen»K>fwegu.

— Jeżxli już mamy ądąwać małżeństwo, & 
niech mi ixmi »qda ramię, pąmio M ano. •>. i

Miałem wtedy lat trzydzieści cztery, ąłc nań* 
ka oocliłąniała moje dotąd całkowicie. B yły  tw 
inne 'powody, którj ch tu w yluszczać rie 
rzam. Dość, że — abstrahując od pewnych głtff 
ko waty cii lekcji tańca — po raz pierwszy w ży^ 1 
tej zimowej nocy g ra n iow e j tukiem w  zanądETJ*' 
taką cudną, pachnącą <rękę kobiecą, czołem ^  
blisko serca pulsujące, tętniące bku>zcz<v\ve, rn ^  
dc życie, które ufnie oddaje się mejej opiece itiY 
skiei...

O czem się wjaścewke mówi w  takch xvY‘ 
nadkaęh? O pięknkiizych zjawiskach w przy*^ 
dzie otaczającoj, czy  raczej o snłHclnych przeży'.. 
ciach psychołogicznycli?

— Panno Mąrto — zacząłem. — Lzy 
mieszka \y willi „Gamozzii" od frorti.. czy  od tyter

— Od podwórza. Drugie pic+ro. Z korytał®? 
na lewo.

—  Na lew o?! Jakże dźywne są ziządzciia  kr 
su. Przecież to jest mój pokój! Jeszcze pięć 
sięcy temu — ja tam mieszkałem.

(G. d. n.).
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fcowiikitgo, aby na porządek dzienny posiedzenia 
poniedziałkowego w esoły następujące sprawy: 1) 
sprawa zapomóg dla bezrobotnych, 2) spra ,va ro­
bót pubłic-znyob, 3) sprawa pośrednictwa pracy.

Komisja prawnicza uchwaliła zmienić pier­
wotną swą uchwałę o utrzyma iii u obowiązku o- 
sobnego płacenia przez lokatorów r. z\v. świad­
czeń dodatkowych i postanowiła świadczenia te 
znieść. Przedłożono uchwałę o dopuszczalności 
umów dobrowołnych co do wysokości komorne­
go. W  dyskusji zgłoszono wnioski, ażeby zasadę 
tę stosować tylko do mieszkań większych, a mia­
nowicie do'lokali od 5 pokoi w zw yż, .iak również, 
aby orzec niedopuszczalność umów co do 'lokali 
używanych przez instytucje* kulturalne i społecz­
ne, spółdzielnie itd. Dopuszczalność umów dobro­
wolnych przyjęto 14 głosami przeciwko 12. P -ze - 
ciw głosowali socjaliści, N. P. R„ K. K ' L. i c -ęś,’ 
członków  P. S. L. W razie lriedojśeia do §kutku 
um owy dobrowolnej, mają obowiązywać stawki 
zw yżkow e, które zostaną przez komisję uchwalo­
ne. Przedstawiciel ministerstwa sprawiedliwości 
wypowiedział się za dopuszczalnością umów za 
zniesieniem świadczeń dodatkowych.

ROZDZIAŁ REFERATÓW BUDŻETOW YCH.
W arsław a. (PAT.) Na wieczorncm posiedze­

niu komisji b i^ ^ to w e j rozdzielono poszczególne 
referaty p om ięc i^ p os łów , jak następuje: Refe­
rent generalny i ustawa skarbowa Osiecki (P. S. 
L.), budżi t 1 Naczelnika Państwa Wojdatiński (Z. 
L. N.), Sejm ustawodawczy Pączek ffJ. P. S.) 
J3ruro konftoli państwa ks. Kaczyński (Chrz. par- 
tja robotn.), Prezydium rady ministrów Kowal­
czuk (P. S. L.), ministerstwo spraw zagr. Radzi­
szewski (Z. L. N.), ministerstwo spraw wojsko­
w ych  Czetwertyński (Z. L. N.), ministerstwo 
spraw wewn. Trzciński (N. Z. L.), ministerstwo 
skarbu Kolischer (K. P. K.). i Radziszewski, mini­
sterstwo sprawiedliwości Steinhaus (K. P. K.), 
minis-ierstwo przemysłu i handlu Rosset (K .■ M.), 
ministerstwo koicji Moraczewski (P. P. S.), mini­
sterstwo dóbr państwowych Gawlikowski <P. S. 
L.), ministerstwo W . R. i O. P. Wioźnicki (W y­
zwolenie), ministerstwo poczt i telegrafów Rauch 
(K. P. K.), ministerstwo zdrowia publicznego Rot- 
termunn (Z. L. N.), ministerstwo robót publicz­
nych Kędzior (P. S. L.), ministerstwo pracy i o - 
ipaeKi społecznej W aszkiewicz (N. P. R.)r. dow ny 
Urząd likwidacyjny Diamand (P. P. S.), Główny 
Urząd ziemski Starzyński (N. Z. L.), ministerstwo 
b. dzielnicy pruskiej za okres od 1. kwietnia br. 
Aleksander Tomasz (K. M.).

oo -

Ze spraw sejmowych.
WIELKANOCNE FFRJF. SEJMOWE.

* W arszawa. (Tek wL). (G). Pierwotnie pro­
jektowane na. dzień 7. bm. rozpoczęcie ferii (wiel­
kanocnych) Sejmu będzie prawdopodobnie prze­
sunięte na dzień 12. bm., a to z .powodu nawału 

. doniosłych spraw, które muszą być przed ferja- 
mi załatwione.

MIN. SOBOLEW SKI USTĘPUJE.
W arszawa. (Teł. wł.) (G.) W  najbliższych 

dniach ustąpić ma min. spraw. p. Sobolewski. Na 
jego miejsce jako kandydata wymieniają pana R o­
mana wojewodę poleskiego. Jednocześnie dowia­
dujemy się, że ma być utworzony .podsekrita -jat 
stanu w  min. zdrowia publicznego, a stanowisko 
to ma objąć dT. BujaLsfci z Tarnowa.

P. MICHALSkl O SW O IM  BUDŻECIE.
W arszawa. (Teł. wł.). (G). Minister skarbu 

Michalski zaprosił wczoraj do siebie przedstawi­
cieli prasy, którym w dłirższem przemówieniu 
zw rócił uwagę na pewne szczegóły budżetu, 
które omawiał na wczorajszem posiedzeniu Sej­
mu. Szczególny nacisk minister położył na obja­
wie zmniejszenia się inflacji banknotów, na stałe 
zmniejszanie się zadłużania państwa w  PKIKP., na 
stabilizację waluty, na zwiększanie się naszego 
w yw ozu, na dokonane redukcje i .oszczędności, 
wreszcie mówił o konieczności jak najszybszego 
uchwalania ustawy o obrocie czekowym, co nie- 
wątotiwię spowoduje ogromne ułatwienia w ż y ­
ciu gospodarczem.

RUCH W ŚRÓD STRONNICTW WILEŃSKICH.
W arszawa. (Teł. wł.). (G). Posłowie wileńscy 

z Rad L udowych, którzy w liczbie 5 weszli d o  
Sejmu, utworzyli blok parlamentarny z NPR. na 
podstawie wzajemnego porozumienia. Jak się do­
wiadujemy, NPR. odstąpił? Radom Ludowym 2 
miejsca w  komisjach, a mianowicie w komisji rol­
nej i odbudowy krain. Pozatem te dwa kluby 
postanowiły w sprawach zasadniczych występo­
wać na terenie Sc.imu solidarnie.

SKIRMUNT W  PARYŻU.
W arszawa. Cl cl. \vi.). (G). W czoraj (śioda) 

Skirmunt przyjęty byt przez francuskiego premie­
ra PoHicarcgo i odbył z nim dłuższą konferencję.

Paryż. (PAT). Minisicr Skirmunt ix>dczas 
śniadania z ambasadorem włoskim Sforzą poru­
szył szereg kwestji. związanych z koniwencią ge­
nueńską. Rozmowa miaia charakter niezwykłe 
serdeczny. ( )  godz. 2. min. Skirmunt przyjął 
przedstawicieli prasy paryskiej, w obec których 
wyjaśnił zadania polityki zagranicznej Polski, o - 
raz cele, jakie przyświecać będą delegacji pol­
skiej na konferencji w Genui. O godz. .3. minister 
Skirmunt był przyjęty przez prezydenta Mille- 
randa, z którym odbył jednogodzinną rozmowę.
0  godz. 7. wiscz.orem min. Skirmunt odbył dłuż­
szą naradę z Poincsrem. W ieczorem  poseł Za­
moyski urządził przejęcie na cześć mm. Skirmun- 
ta, na którem między innymi był gen. W eygand
1 wielu innych.

Paryż. (PAT.) „Petit Parisien’ ’ pisze o celu 
i/odróży ministra Skirmunta do Paryża, co nastę­
puje: Minister Skirmunt życzy sobie, aby Polska, 
państwa bałtyckie i mała ententa postępowały na 
konferencji genueńskiej możliwie we wszystkich 
kwestjach jednolicie. Aby utworzyć ten jednolity 
front, spotkają się delegaci polscy 8. kwietnia w 
Genui z przedstawicielami Czechosłowacji, Rumu­
nii i Jugosfawji. Obecny pobyt ministra Skirmun­
ta w Paryżu ma tylko na celu omówienie tej 
akcji z państwami koalicyjnemi.

k o n f e r e n c j a  b a ł t y c k a  z  u d z i a ł e m
ROSJI.

Ryga. (PAT.). Dziś o godz. 11.30 w  łot :w - 
skiem ministerstwie spraw zagranicznych otwar­
tą została konferencja państw bałtyckich z udzia­
łem Rosji sowieckiej. Jako reprezentant Pokskf 
bierze udział w konferencji p. Jodko, ze strony 
Rosji Cziczerin, Litwinow, Joftc i Juremew, oraz 
dwóch sekretarzy. Posiedzenie plenarne o tw o­
rzył mową prezydent M eyerowicz, zaznaczając, 
że celem narad konferencji jest utrwalenie pokoju 
i ustalenie stosunków ekonomicznych między re- 
prezentowanemi na konferencji państwami. Na 
przemówienie p. Meyerowicza odpowiedział Czi­
czerin, stwierdzając, że Rosja sowjecka podziela 
zapatrywanie M eyerowicza na cele konferencji. 
Po zakończeniu posiedzenia plenarnego .pięć głó­
wnych przedstawicieli państw zainteresowanych 
odbyło konferencję, na której ustalono porządek 
dzienny obrad konferencji. Dalszy ciąg narad ju­
tro. Jutro też przewidziane jest również zamknię­
cie konferencji.

Ro b o t a  n i e m c ó w  w  r o s j i .
Praga. (PAT.) Radio. Delegat handlowy 

Srom oświadczył na posiedzeniu Towarzystwa 
handlu *e  wschodem, po pow rocie z Rosji że per­
spektywy handlu z Rosją sg m a/o pomyślne. Pry- 
m itywność urządzeń w  Rosji i wysoki kurs walut 
zagranicznych są najważniejszerrt przeszkodarrr 
Mim oto Niemcy czynią szalone wysiłki, by opa­
nować rynek rosyjski i pozyskać w pływ y poli­
tyczne. x

LLOYD GEORGF ZMIENIA STANOWISKO 
W OBEC SOW IETÓW .

Londyn. (PAT.) Havas. „Daily Mail’ ’ dowia­
duje się, 2ę Lloyd G eorge w obec opozycji mini­
strów konserwati wnych zaniechał projektu zmie­
rzającego do uznania sowietów, oraz zmienił swój 
program dotyczący konferencji genueńskiej, w re­
szcie postanowił zażądać od sowietów uznania 
długów zagranicznych, jako koniecznego warun­
ku przed rozpoczęciem dyskusii w sprawie ure­
gulowania problemów finansowych

ZAMACH CZARNOSECIŃCÓW MOSKIEWSKICH
Berlin. (PAT.) Podczas odczytu, który tu w y­

głosił przewódca kad. rosyjskicn Milukow w sali 
filharmonii, strzeliło doń trzech mężczyzn kilka­
krotnie z rew olw eiów . Milukowr nie został trafio­
ny, natomdast został ugodzony kulą siedzący obok 
kadet W . Nabokuw, redaktor „Rula” , który zmarł 
wkrótce potem. Po zamachu dwaj sprawcy wyszli 
na trybunę i wygłosili do wzburzonej publiczno­
ści przemówienie, że ć&Sęlr pomścić ’na Miluko- 
wic i jego przyjaciołach obalenie iiTbnarcWfStycz- 
nej Rosji. Obu sprawców ujęła policja.

Berlin. (PAT.) Zamach ilu M.iiukowa został 
,wy.konany po skończeniu odczytu. Najpierw padło 
kilka strzałów, które chybiły, dałszc strzały ied- 
,uak zabiły Nabokowa i zraniły trzy inne osoby. 
Strzelali porucznicy rosyjscy Piotr Sz.ibTski- 
Borg i Sergiusz Taborycki. obaj znani monarchi­
ści. którzy od r. 1920 przebywali w Moiyclijmn.

— ■ OO -

Wiadomości telegraficzne.
Niemcy transportują broń na G. Śląsk. Kato­

wice (A\V.) Na dworcu w Raciborzu zub zymapo 
transport broni niemieckiej, składający się z 13 
wagonów. T ransport wysłany był z Łuska do 
Raciborza. Składał się on z karabinów, karabi­
nów maszyn owych, kilku rozebranych armat, 
oraz wielkiej ilości amunicji i innego materiału 
wojennego. Udało się stwierdzić, że z Lipska v y -  
słane nie 13, lecz 2C wagonów tego samego 
transportu. Pociąg na linji demarkacyjnej podzie­
lono na dwie części. Ponieważ władzom francu­
skim udało się w ykryć tylko 13 wagonów, jest 
rzeczą pewną, że 7 wagonów Niemcy przepro­
wadzili jia teren plebiscytowy i zdołali ukryć. 
Zarządzono energiczne poszukiwania. Człowiek, 
dzięki któremu władze francuskie w ykryły trans­
port 13 w agonów broni przewożonej na teren ple­
biscytow y, został już zamordowany przez Orge- 
schow ców

Nowa stacja radiotelegraficzna w GdarisKU.
Gdańsk. (AW.) Na przyznanym Gdańskowi przez 
Komisie podziałową W zgórzu Gradowem ("Ha- 
gelsberg ’ ) stanie wielka stacja radiotelegraficzna, 
której maszty dosięgać będą wysokości 45 me- 
tr6w, zaś antemy 80 metrów. Stacja ta ma być 

'dostosowana''-'do ruchu okrętow ego na riKMZf: B a rt"  
'tyokim i olłcjitrk.' swYfni promieniami cały Bałtyk.

P r^ ciw k o  jaskini gry w Sopotach. Gdańsk. 
13 ba.nkówr p<aS|ki:h. istniejących w Gdańsku, 
przyłączyło si, ,  n akcji, rozpoczętej przez tutej­
szą ludność polską przeciwko kasynu gry w So­
potach. Wspomniane, nauki postanowiły nie u- 
dzielać żadnego kredytu i pomocy finansowej 
tym, którzy uczęszczają do domu gry w Sopo­
tach. Podobne stanowisko zajęły również w szy­
stkie oddziały bydgoskiego Banku dyskontowego- 
Na cele walki z kasynem gry w S o fta c h  zebra­
no wśród ludności polskiej około 30.000 mk. nięrn.

(PAT).

2 sali od^zytoweL
Miłość wędrowca. (Knnt Ilamsur I kobiety). 

Odczyl p. Stanisława Dzików skiego.
(A), O dczyty Zaw. Związku literatów pol­

skich cieszą się coraz większem uznaniem. Do- 
wodcm tego piękny odczyt p. Dzikowskiego, któ­
ry zgromadził liczni bardzo zastęp publiczności.

P. Dzikowśki zaznaczył na wstępie, że me 
może wypełnić swego założenia i mówić o ca­
lem życiu i całej twórczości Kmita Hamsuna. Po­
emat to zaobszerny, by go zamknąć w jednym 
odczycie. Postanowił zająć się. tylko „zuchwałą 
młodością" wielkiego poety północy. Stara sśę 
traktować go obiektywnie, nie określa miejsca w 
hierarchii literackiej, lecz zaznacza tylko indywi. 
dualne stanowisko pisarza, który w nosi do ro. 
mansu psychologicznego nowe wartości, zaroWno 
w dzKJjzmic ducha, jak i formy.

Autor „G łodu" był całe życie -wędrowcem 
w dosłowneni i przenośiicm znaczeniu. Życie jev 
go, to ciągłe iwszukrwanie. Jedną z rzeczy rrigdy 
ule znaleziony di, była miłość kobiety ■— miłość 
zgłębiona. spełniona, a przeto odarta ze złudzeń. 
Pomimo to, s może .właśnie dlatego z miłości tyle 
bierze dia swego życia i swej twórczości. Nale­
ży on bowiem do tych iudzi, którzy czerpią
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wciąż -z siebie. W  tem leży niezwykły urok tego 
łiartysty, stad ta wnikliwość w psychologię boha­

tera, stąd ta delikatność w trakowaniu proble­
m ów uczuciowych. To wszysko czyni K. Hdmsut 
na niepokojącym upiorem. Powieśoi jego nic że­
gna się nigdy jako czegoś skończonego. Dalszy 
ciąg odbywa się w  nas. To, co tam nic dopowie - 

. dziane, dochodzi do głosu w każdym z czytehn- 
k ó w . Dlatego kocha się książki Knuta Hamsuna.

O dczyt p. Dzikowskiego wzbudził zaintere­
sowanie gtęboKiem i tramem ujęciem przedmio­
tu. Ujęty był w  formę prostą i bardzo piękną.

Z OPERY.
D ‘ALBFRTA „ZAMARŁE OCZY“ 

z p. Argasińską-Cfaojnowską.
Na , oposób zagraniczny role Greczyłlki Mirrto- 

kłe w' „Zamarłych O czach“ obsadzono podwój­
nie. O  sukcesie p. Plattówuy w tej roli pisałem 
z okazji wystawienia premiery. Dziś s łów  kilka
0 pni Argaslńskiej. która kreowała te samą par- 
tję. Z przyjemnością 'Podnieść należy, że także i 
w  (ej roli śpiew i gra artystki wywarła głębokie 
wrażenie. W  scenach lirycznych, w które ten 
poemat obfituje, rtp. w Balladzie o Psyche, lub 
w  duecie z Arcesiuszcm. głos iej posiadał wiele 
ciepła i wyrazu. W  scenach więcej dramatycz- 
nycn tjmiała p. Argasiriska nadać swej grze 
zdecydowane kontury i przekonywające akcenty, 
odnosząc równocześnie sukces wokalny. Pięknie 
wypadła scena, w której Mirtokle w  niemym bc- 
lu zrzeka się swego szczęścia i następnie setna 
powitania Arcezjusza po spełnieniu tej najwięk­
szej ofiary.

Wspomnieć należy, że niektóre szczegóły w  
reżyserji ulepszono w toku dalszych przedsta­
wień (np. wizyjny obraz pasterza z owieczką), 
niektóre usierki pozostały jednak nadal, Konie­
cznem byłoby ustalenie punktu, w  którym tłum 
ma Chrystusa oglądać. Jedni widzą cud lewej 
części miasta, drudzy równocześnie w  prawej! 
Niektóre szczegóły w  grze orkiestry, v / śpiewie,
1 w iięścenizacji b y ły  początkowa nawet staran­
niejsze. Sttfnowyzo barcfciej fidatne było  np. po­
przednio lędwie słyszalne echo Nimfy, niż teraź­
niejsze za głośne powtarzanie motywu- Następ­
nie: cży  nieboskłon musi b y ć . tak nieprawdopo­
dobnie pofałdowany, a promęńie słońcs tak nie­
spokojnie m igocące? Przy silnej frekwencji, jaką 
się cieszą dalsze przedstawieniaAZam arłych O- 
tzu “ , W'ar to dołożyć w szeliich  B ^ a ń , by w szy ­
stkie usterki o ile możności zmniejszyć.

Lir. A. sołtys.
. S, „ > -   -   y —

Pol. To warz. Muzyczne we Lwowie
W sobotę 1 i w niedzielę 2. kwietnia: U  Beethowe- 

na F 5 d o li»  z udziałem Hłleny Paszkowskiej, prim/donny 
opory warszawskiej, A Jam a Dobosza, terioni opery war- 
siawkkiej oraz innych loiistów. Chóry i Orkiestra powię­
kszono. Ililety do nabycia u S yfartha Pól

K R O M K A .
R o p o r t i m . T o a t r a  l i o l k l o g o .

PoerynK przedsH wled o g. 7-30 n l i i .
W cswmwk .Wieczór baletowy*, występ E. Kir* ii no­

wej i A. FoTtunato.
W piątek aO skibę*.
W sobpfe popoT .Sir**zny dwór* — wieczór »Dz,eje 

talon v*
U t ł y  t o a t e  m le fa k l  rai. O ródeA i i *■

W citrartek i piątek .Nieporozumienie*.
W  aobotę „Crytty interes*.

R e y tr  U a i  Teatru d o w o t o l .
W czwartek, piątek i sobotę -D am a W gronostajach*. 

R s p a r t u a p  B a g r f is l l  r a o w a k l s ) .
1) Czę*' koaoertewa, pf. Korwin, Budzanowska. 

Dawłdowicz, Neusser Wolski, Horos yóski. 2) Występ 
J .  Krausa. 3) Duet M. Mazurkiewicz i Wolski. -t) Orkie­
stra mandoilnislów. 5) Operetka w 1 akcie i Krót dolatuw . 
t s a ł r  U t^ a rk . ,|ULU ulica Ossolińskich i. 10.

1) Część koncertowi z. 2) Występy prof. Baletiskiego. 
||) .Prima Aprilis*, fraszks. i)  „Mo,Sit Szpritzer*. (arsa.

w i 3  L w a w i S i

—  Rocznica Kościuszkowska. Tow arzystw o 
polskiej młodzieży im. „T. Kościuszki" we L w o­
wie urządza 4. kwietnia br. obchód pai rjctyczny 
ku uozczeiru rocznicy przysięgi i zw ycięstwa 
racławickiego Tadeusza Kościuszki.

— Posiedzem. rady miejsk. odbędzie się we 
czwartek 3d. hm. o g. 7 v iecz. Na porządki 
.dziennym inśęctzy innemł: Przystąpienie na człon­
ka Polskiej Macierzy szkolnej w Gdańsku; pod­
wyższenie taryf in. zakł. eiektr. i gazow ego; spra­
wa dziót&awy gruntu m. przy pt. Zbożow ym ; 
wydanie opinii w sprawie otwarcia nowej apteki! 
dzierżawa folwarków w Lewandówce , Pasiekach 
Zubrzyckich, Bogdanów cc i Żubrzy; sprawa o- 
płat oti samochodów; sprawa dzierżawy Rodna- 
rówki; zatwierdzenie planów na kioski inwalidów.

— (W ) Konkurs na rozbudowę „Targów  
W schodnich’’ rozstrzygnięto na oslatniem plenum 
komitetu w ykonaw czego „T. W . L.”  nagrodzone 
w sta ły  trzema równorzędnemi nagrodami po 100 
tysięcy mk. projakły, których autorami s ą  archi­
tekci 1) prof. dr. Szyszko-Boiius,". kierownik od­
budowy Wawehi. 2) Blada-MTkfor-W-róbtf ze 
Lwowa, 3) Jan Bagiieński przy współpracy Indru- 
eha ze Lw owa. Postanowiono już obecnej wioSliy 
przystąpić 3o wzniesienia nowych b u d yn k ó ł w y ­
stawowych. —• Liczną publiczność ściąga do na­
szego salonu w gmachu Muzeum przem ysłowego 
wystawa tych projektów, które różnie rozwiązują 
trudne zagadnienie harmonijnej i celowej rozbudo­
w y placu „T argów ’ ’, jako m ałego miasta ogrodu. 
Nawet laików zadeHfrwia.ią niektóre architektoni- 
czne formy, naprawdę pom ysłowe i estetyczne.

—  Miłośnik przemysłu artystycznego. Do 
najpiękniejszych uiządzeń sklepowych w naszem 
Ifieścić należeć bęazie dziś bezsprzecznie arty­
styczne cacko, jakie oglądać można w  nowo urzą­
dzonej aptece dr. Stenzia przy pl. M anaclum ^w 
budynku Sprechtra. Trzeba istotnie posiadać du­
żo  smaku artystycznego i poczucia piękna, aby 
zdooyć się na tego rodzaju urządzenie lokalu apte­
cznego. Narodziny "wspomnianego cacka . datują 
się oa cza „u, goy jeszcze ceny m atenałów i ro­
bocizny nie dochodziły tak sza'cnych sum.* Plany
urządzenia z uwzględnieniem nowoczesnych 

praktycznych potrzeb "wypracował architekt p. 
Zaremba, wykonanie zaś oddano znanemu stola- 
,rzowi artystycznemu ip. Ludwikowi Szafrańskie­
mu, którego pracownia już niejednokrotnie w yko­
nała pi u  drmory pierwszorzędnej w aności arty­
stycznej, zwłaszcza w  stylu zakopiańskim i chlubę 
przyniosła naszemu przemysłowi .stolarskiemu. W  
styhl biedermajerowskim wykonane zostaio urzą- 
dzefue apteczire ozdobione piękna rzeźbą i boga-1 
{cmi złoceniami w  drzewie i metalu, na co złożyły 
się ręce artysty p. W ojtowicza 1 bronzowmka p. 
Jrknurzłfa. Całość jest wprost wytworną. Ci, co 
jeszcze nie dowierzają warsztatowi polskiego rę- 
kódzielniku i zamóirietiia na podobne przedmioty 
zwracają' do firm obcych, rtiają tu sposobność 
przekonać się, że są w bł«?dzie i że w  kraju na­
szym możną już wykonać rzeczy daleko w yżej 
stojące pod -względem artystycznym od zagrani­
cznej, bardzo drogiej tandety. Przeniesioną dio no­
wego lokalu z u'. Hetmańskiej aptekę dr. Stenzia 
otwartUjruroczyśtie w  obecności reprezentantów 
organizacji aptekarskich, pracowników apteki i 
grona osób z różnych sfer. Poświęcenia dokonał 
ks. kan. Głąjb, poczęm  inspektor aptek, radny m. 
Wtodzimirski, reprezentanci organizacji aptek. pp. 
dr. Poratyński, Ehrbar i inni składali właścicielo­
w i życzenia pomyślnej pracy w  tak pięknym lo­
kalu, podnos/ąc zarazem jego zamiłowanie do 
piękna. Dr. Stenzel złożył z okazji otwarcia apteki 
Zl 0G0 mk. na nepatnanfów.

— (ks). Współdzlelnia prof. szkół w yższych  
„Dostatek" odbyła wczoraj walne zgromadzenie, 
aby powziąć ostateczne uchwały co  do projektu 
Dołączenia sw ego z Nużą. Sprawa ta była już* 
wentylowana i postanowiona na poprzedniem 
wabieni zgromadzeniu zc względu na to, że „D o- 
stalek“ , jako ekonomicznie słabszy, nie m ógłby 
w ytrzym ać konkurencji z Nużą. Projekt miał 
wprawdzie wielu przeciwników, którzy stanowi­
sko swe uzasadniali tein głównie, że Nuza nie 
cieszy się ani dobrą opinja, ani popularnością- — 
Mimo to jednak ze względu na wielkie korzyści, 
jakie połączenie takie m ogłoby zapewnić, projekt 
uzyskał w ówczas większość. Rada nadzorcza 
jednak, nie chcąc bez powtórnego zasięgnięcia o- 
pirflf walnego zgromadzenia sprawy ostatecznie 
załatwić, przedłożyła wczoraj członkom, „Do- 
statku‘ ‘ po raz w tóry wniosek zlania sdę z Nu^ą.

Referent, p. Życiiiewicz uzasadniał potrzebę 
zlania się dwóch kooperatyw brakiem kapitału, 
wystarczającego na zdrowa gospodarkę („D osta­

tek” rozparząuza 3,500.000 marek), a takie mc 
tywami ideowymi, nie powinno się bowiem aketi 
współdizielczoj rozbijać, aie ią skupiać. Także 
zc względów opoTtunistyczJiycii połączenie z Nu­
żą jest wskazane, wicie bowiem osób  widząc, że 
Nuza może zapewnić członkom sw oim  większe 
korzyści, wystąpi z „Dostatku1", a zapisze się do 
„Nuży'1.

Forma połączenia ma być taka, że „Dostatek11 
kupić ma dla swoich członków udziały „Nirzy‘ ‘ i 
to’ w  wysokości pięciokrotnej ich udziałów w 
„Dostatku” . — Po wyczerpującej dyskusji wnio­
sek Rady nadzorczej, przedstawiony przez refe­
renta, uchwalono.

— Zgłaszanie si£ w bzykacie. Komunikują 
nam z magistratu: W szystkie osoby, przybyw a­
jące z obszarów W ojew ództw  Nowogrodzkiego, 
Poleskiego, i W ołyńskiego. Litwy środkowej, Li­
twy ibw icńskiej, oraz z republiki rosyjskiej bia­
łoruskie j i ukraińskiej na stały lub dłuższy po­
byt. jako wzbudzające pooeirzenre c o  do chorób 
zakaźnych, obowiązane są zgłosić się nie później 
mż w terminie 24 godzin od chwili przybycia do 
fizyka tu miejskiego. Ratusz, ł. p.

Obowiązek zgłoszenia obciąża: a) osoby
przybywające, b) głowę rodziny, lub osóbę ,, na 
której pieczy znajduje się przybyły, c) gospodarza 
mieszkami, lub zastępującą tC M ^ osobę, właści­
ciela, administratora, lub rządc^ffiajątku lub do­
mu, dokąd osoby w yżej wskazane przyoyły, u) 
urzędników i runkcionarjuszów państwowych 1 
komunalnych, e) kierowników wszelkich zakła­
dów przem ysłowych i handlowych, fabryk, w ar­
sztatów, statków, tratew itp„ jak również hote­
lów, pokojów umeblowanych, zaiactdów i gospód, 
kierowników robót gromadnych rolnych, leśnych, 
ziemnych itp., wreszcie każdego, kto miał sty­
czność z oaoLą przybyłą i wiedział, iż osoba ta 
władz w łaściwych o przybyciu nic zawiadomiła.

Osoby nie stosujące- się do tego rozporządze­
nia, będą karane w  drodze administracyjnej 
grzyw ną do [0.000 marek, lub aresztem do 3 mie­
sięcy. Kara pieniężna i kara aresztu m ogą być 
zastosowane jednocześnie.

— W yrok w sprawie szpiegowskiej. Trzy­
dniowa rozprawa przed trybunaiem orzekającym, 
któremu przewodniczył r. Bogucki, przeciw szaj­
ce szpiegowskiej, zakończyła się wczoraj popo­
łudniu. Podprokurator p. Bizub opierając się na 
wynikach rozprawy, domagał się kary dia w szy­
stkich oskarżonych. Bo przemówieniach obroń­
ców  ur Gruszkiewiczu, dr. Dawydiaka, dr. Wan- 
dla i dr. Dręgicwicza, trybunał wydał wyrok- 
skaznjący za zfcrcdnię szpiegostwa Romana P e- 
frowicza na 3 lata. Józefa Tabaiczara na 2 łata, 
Katarzynę Rewa na półtora roku, Tatianę Gołę­
biowską na 10 miesięcy, Karolinę Gargol n a /4 
miesiące ciężkiego więzienia. Dalsi dwaj oskaiże- 
ni Juijan Hosyński i Jan Czarnik zostali uwol­
nieni.

— Skazanie adwokata. IV. Stefan Fedak, ad­
wokat, ojciec sprawcy zamachu morderczego na 
Naczelnika Państwa i w ojew odę Grabowskiego, 
skazany został w  sądzie powiał, sekcji IH. na 14 
dni aresztu za odrazę trybunału sądowego, któ­
rej dopuścił się na rozprawie w  sądzie okręg, 
karnym.

— Znowu samobójstwo. Córka szyratarza,
Marja H„ lat 20, ziim. przy ul. Na Błonie 1. 52. 
(„pecnowałii ufioa’ ’) napiła się w czoraj o północy 
roztworu arszeniku w  zamiarze samobójczym. 
W ezw any lekarz Fog. latunkowegc zastosował 
(wszelkie możl-fWe środki. Sąyiectei rwierdzą, iż po­
wodem samobójstwa była jakaś miłość.

— Kradzieże. Na szkodę mż. Romana Ja- 
nuszkiewioza. zam. przy ul. Sotoieszczyzny 1. 8„ 
skradł z lodzie; bfdiznę z babi wart. 200.000 mk.

Z kufra Zofii irerńszai znajdisac^-go się 
iw jei mieszkami iprzy u? Kochanowskiego 1. 79., 
skradł ktoś 120.000 mk. gotówką./

Z mieszkania Katurzyny Romanów, przy ul. 
Zaimkowej 1. 1., skradzfono garderobę wartości 
77.000 mk.

Z  c a l e f  P o l s k i .

— P. W ładysław Ratschkc artysta drama­
tyczny, znany dobrze publiczności lwowskiej, 
ctóra dażyła go wielką sympatią, występujący o - 

becnie w  krakowskiej Bagateli, obchodzi 25-letni 
jubileusz swej pracy ajctorsKiej, z koóre? lat 20 
spędził we Lwowie. Przedstawienie moileuszion.' •
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odbędzie się w Bagateli w  Krakowie 1. kwietnia 
ó II. w. — Zasłużonemu artyście zasyłamy tą 
drogą serdeczne życzenia.

— Dzienniki warszawskie podn*os)\r znov,;u 
skttfcfóeni wzmagającej tię  ciągle drożyzny cenę 
preouniera-ty i poszczególnych imirutrów. I tak 
jak z W arszawy donoszą — „Gazeta W arszaw­
ska’’ podniosła cenę tm.ncin z JO na 30 :rtk., a 
dzienniki żydowskie na 30 ark. Równocześnie pod 
niesiono płace stałych wsijóipraoownikór., które 
wynoszą obecnie mirannalnie 150.000 nik. irrie-
sięczuic

—  W łamania na prowincji. Do mieszkania 
Izaka -Rtibm-owicza w- Żółkwi yleźłi notą zło­
dzieje przez okno i skradli biżuterię, gardę fltfee
etc. wartości 550.000 rnk — W  ehaoie W aw rzyń­
ca Bębnować z a w  Czyszkach paw. Lw ów , w y­
darli złodzieje ścianę, dostali się niespostrzi-icrfie 
do wnętrza donm, sk -̂J skradli gotówką 120.000 
mik ł wiktuały wartości 330.000 mk.

2 e  św ia ta .
— Karol ma „pech". Ą nglja nie zamierza 

przyczyniać się do kosztów utrzymania byłego 
króla Karola ą?

— Krylenko rediewus. 1Xi delegacji sowie­
ckiej jadącej przez Rygę do Genui oprócz dotych­
czas wymienionych członków ma tez należeć 
prezes głów nego trybunału rewolucyjnego K ry­
lenko, syn „d jetjek ’’ z Królestwa, sam ex-profe- 
-sor gtfn,nazjalny — „dirasTtjelv, który dochraoał 
się w Wielkiej Wojnie rangi praporszczyka. W  li­
stopadzie 1919 korpus -rad soldackicli wyniósł go 
na „gła-wnowiercha" woastc rosyjskich, które 
szynko rozleciały się pod jego ręką.

—  N owy sposób zwalczania bolszewików. 
Fasziści w łoscy  obecnie łapią działaczy i agita­
torów  kormuiistycznych i każą im pić... rycyrwis 
fłaszkaifli pod grozą brąumngów i bykow ców .

—  Nowe powstanie. W  Assanie, kolonii an 
iielskiój nad Bramaputrą u granic Birmy i, T y­
betu Ayoochto groźne powstanie krajowców, jako 
protest przeciw  aresztowaniu proroka niepodle­
głości hinduskiej, GamUnego.

Z e b r ^ d d i a ,  o d c z y t y  
i  w i i i i o w i s h a ,

—  P*erwszy wieczór dyskusyjny o  teatrze u- 
rządzony przez Żawod. Zwiążiek litófatów pol­
skich odbędzie się w  piątek 31. marca o godz. 8 
w sali Kasyna i Koła lit. art. Zagai prof. J. Gesz- 
wltid odczytem  pt. „Dramat Kosora „O skibę” 
i jego wystawienie w  teatrze lwowskim’ ’. Biłeiy 
w - cenie 4U0, 300, 200, 100 mk. do nabycia w skła- 
<teie nut B. Polonie okiego. Człon'.;ov/ie w  Se­
kretariacie Kasyna. Na gocfomę przed rozpoczę­
ciem pn-zy kasie.

—  Z Uniwersytetu Indowego im. A. Mickiewi­
cza. W  piątekP3Fl bm. o  godz. 6'3ft wśecz. przy 
ul. Butmiarda 5 wykład itłż. Ign. DrexleTa pt. 
„W enecja" (miasto i jego sztuka) (z obrazami 
ś/wńetlnerni).

— Odczyt. Urządzony staraniem „Kdła stu­
dentek" Wykład prof- dra Stan. Zaki-zewskie&o 
jfO stosunku nauk humanistycznych i przyrodni­
czych " odbędzie się we czwartek, 30. b>n. o g. 7. 
w. w  sali XIV. starego gmachu uniwersyteckiego.

— Zebranie VI. odcinka (Kteparów-Janowskie) 
odbędzie się w  piątek dnia 31. marca o  g. 6 wDcz. 
w lokalu Związku Obrońców  Lw ow a z bstopada 
4918 r. przy ul. Ormiańskiej 2. III. p. przez ganek 
n» prawo.

— U roczysty w ieczór Blarecki wv setna roezj- 
ftjcę ruchu filareckiego odbedz:e się 1. kwietnia br. 
0 godz. 8 w. w  sali Czytelni akad staraniem Ch. 
Z. A. „Filaretów*’ .

— Odczyt. -  Urządzony staramcm „Związku 
studentów wydz. filozof." wykład prof. dr. Sta­
rzyńskiego „O  niektórych zagadnieniach nowo­
czesnego konstytucjonalizmu”  odbędzie się w  pią­
tek, 31. bm. o g. 8 wiecz. w  sali Zakł. fizyczn. 
(Długosza 8.).

— W  Związku naukowe, literackim będzie 
mówił dr. W ładysław  Hofcacki o  hypnoh^mi* 
w e czwartek 30 bm. w  sali Tow . noiiteJmicznego 
nrzy ul. Zimorow icza 9, o godz. 8 wiecz.

— Związek adwokatów polskich. Na * ałnom 
zgromadzeniu Z. A. P. dokonano wyboru nowego 
Wydziału. Prezes Dr. Antoni Dziędzielewicz; I. 
w iceprezes dr. Bruro Błwmenfeld, II. wiceprezes 
dj. ArłUr TUJ.

— Szopka „ars/aw ska . Po kilkutygodniowym 
pobycie w Warszawie, Lodzi, Krakowie itd. roz- 
.prajjjyiw głośna „Szopka warszawska” szereg 
przedstawfdń w  sali Kasyna miejsk. i Koła m.-art. 
w sobotę, o god /. S w ieczłS w ietny  tekst pióra 
trzech iiaj-wybiłaHeja-zych poetów z gr-upy Skaman- 
dra. Tu wina, Lechonia i Słonimskiego, ilustrowa­
ny pociesznymi figurkami z b- pronaszki, zape­
wnia tej jedynej w swoim rodzaju imprezie arty­
stycznej wszędzie. gdzlek«vnek się pojawi, bez­
sporny sukces śmiechu i zgodny aplauz krytyki 
literackiej, która podziwia w tej satyrze sztukę 
łączenia bezwzględnej inwektywy politycznej z 
wytwornością formy i wysokimi walorami poety­
cznymi Warszawski tekst Szopki uzupełniony kil­
ku kupletami miejscowymi zyskuje jeszcze na 
aktualności i żyw ości. Bilety do nabycia w skła­
dzie nut Seyfarta (ul. Akademicka), przed przed­
stawieniem przy kasie, gdzie również można na­
być tekst Szopki.

— Lotny kabaret. Dnia 1. kwietnia w godzi­
nach wieczornych odbędą się produkcje lotnego 
kabaretu w restauracji hotełu G eorgt‘a. Krakow­
skiego i Imperial. Udział w kabarecie biorą arty­
ści i artystki miejsk teatrów. „Bagateli" i ,,Ula“ , 
którzy z całą ofiarnością przyjęli sw ój współ­
udział — z uwagi na sym patyczny ceł, tj. zebra­
nie funduszów na budowę „Pomnika wdzięczno­
ści" dla Ameryki.

W czoraj w południe przywieziono Bireckicgo' 
do w ię z i l i  a, okutego w  ciężkie kajdany 'na no­
gach. Jest to niski mężczyzna o twarzy rumianej,' 
nie zdradzające# typowych zbrodniarzy. Dosta-' 
w to no też karabin owaluny błotem i rewolwer 
narzędzia potwornej zbrodni.
, Rozprawę . prowadzić będzie radca Narołski, 
oskarżać radca Sywulak, bronić z urzędu dr. 
Rutka.

Sad doraźny we Lwowie,c -f
Zamordowanie 3 osób, śmiertelne postrzelenie 

chłopca.
Zdemobilizowany żołnierz, 24 lat liczący, 

Jan Birecki, który dopuścił się 24. om. w Grylx> 
wicach ohydnego mordu, stanie dziś rano przed 
sądem doraźnym. Śledztwo przeprowadzono przez 
komisarza Kłusa, wydelegowanego r.a miejsce 
zorodni przez urząd śledczy Okręg, policji pań*- 
stwowej z wywiadowcam i 1 psem policyjnym, 
wykazało niezbicie, że Birećki jest sprawcą mor­
du. W idząc, że dow ody są hiezbite, zdecydował 
się zbrodniarz przyznać w  zupełności do winy i 
wskazał miejsce, w  którent ukrył łup z rabunku- 

Gospodarza Michała W ojtyńskiego w.Ctrzy-, 
bowicach znał morderca dokładnie i wiedział, żc. 
hia nreniądże. W dżsśnym r aOKfem przyszedł do- 
niego krytycznego dnia z karabinem i opowiadał, 
że ubiegłej nocy był ze „starym komendantem" 
z Dublan na zasiadce i że w  nocy zabili dziki 
Zażąda! więc podwody, aby dziilca tego zabrać 
z lasu. W  chwili opowiadania była obecną żonp 
W ojtyńskiego i dwaj jego synowie Hryć i D m y- 
tro. Wojtyński zgodził się na wydanie 'wozu pod 
warunkiem, że oprócz syna lirycia, pow ożącego 
końmi, tow arzyszyć będzie jeszcze parobek. Bi­
recki oświadczył, żt to jest tajemnica i nikt, 
proc,?! Hrycia, nie powinien b yć  świadkiem tran­
sportowania dzika. W yjechał tedy Hryć 3o lasu 
i więcej już nie w rócił. Birecki dowiedział się od 
niego, gdzie ojciec chowa pieniądze, zastrzelił go, 
ukrył zwłoki i wozem  powrócił do zagrody W oj­
tyńskiego, wiedział bowiem, żc żona jego z sy­
nem Dmytreni wyszła już do Lw ow a, a W ojtyń­
ski będzie sam w  chacie. Tak istotnie bvlo . Za­
strzeliwszy W ojtyńskiego, zrabował 42.000 mp„ 
kilkanaście sztuk drobnych banknotów ̂ auJtrja- 
ckicłi. sznur korali, wartości 300-000 mp i rewol­
wer. Pieniądze i Korale ukrył, banknoty austria­
ckie miał przy sobie, poczen: wysaedł na drogę 
i czekał na pow rót Woityńskfej z synem Dm y- 
tretn, z postanowieniem zastrzelenia Uh celem u- 
sitnięoia świadków swego pobytu u Wojtyńskich.

W krótce pojawił się Dmytro, który znacznie 
wyprzedził swoją matkę. Birecki wszczął z nim 
rozm owę i nagle strzelił do niego z tyłu z rewol­
weru, raniąc go w  okolice pena Chłopak padł w  
rów , a Bbeeki sądząc, żc go zastrzelił, podszedł 
naprzeciw 'W ojtyński ej i z nienacka strzeHł do 
niej, kładąc ią trupem.

Po chwili w ywlókł się z rowu Dmytro. któ- 
remu T̂ ,ula utkwiła w głowie i przy pom ocy prze­
chodzącego drogą żyda, dostał się do chaty, 
gdzie z przerażeniem spostrzegł trupa ojca, a 
wkrótce dowiedział się, ż l i matka i brai zostali 
zamordowani. Dmytra W ojtyńskiego przyw ie­
ziono dp szpitala, gdzie zupełnie prz:dorrmie zło­
żył obszerne zeznania przeciw Bireddemu, któ­
rego znal dobrze.

KO M U N IKA TY.
W z n o w ie n ie  nauki i sztuk i. „ K s ią ż n i c a  

P o l s k a "  T. N. S .  W. d o ło ż y ła  w sz e lk ic h -  s ta ra ń  a b y k  
p o n o w n e  roz p o cz ę c ie  tak  c e n n e g o  w y d a w n i c t w a  m o ­
n o g ra f i i  p o p u l a r n o - n a u k o w y c h  nie b y ło  ty lk o  fo r - ,  
m a .n e ,  ale s ta ło  s ię  istotnen i  nav ią z a n ie m  do pięknej ,  
t r a d y c j i ,  p rz e d w o je n n e j  ,typh p n b l ik a cy i .  X IV .  tom  
.N a u k i  i s z t u k i "  z a w i e ia j ą c y  N ik o d e m a  Pa jzćers fetcgo '  
„ P o z n a ń "  w y p o a a ż o u o  w s p a n i a ł ą  s z a tą  z e w n ę t rz n ą ,  
i a s ą  s ię  m o ż e  p o s z c z y c ić  b a rd z o  n ie w ie le  w s p ó łc z e ­
s n y c h  ks iąż ek .

Loterja ^górnośląska. W ygrane paałe na losy 
Loterii górr.ośUxsk;ej podejmować można w Eks­
pozyturze tejże lotcrjri w Sosnowcu przy ul. 3-go 
Maja 20 osobiście, lub też listem poieconym przy 
równoczesnem załączeniu losu. W yplata L wać 
będzie do dnia 20- czlrv\;ca br. Późniejsze zgło­
szenia nie będą uwzględnione. Tabelo w ygra­
nych nabyć można u k.nlektorów,- lub też w  Eks­
pozyturze Loterj-i górnośląskiej w  Sosnowcu. — 
Cena tabeli 25 mp.

Dyrekcja Loterji górnośląskiej.

N e k r o l 1 a g j  !t.

J U L IU S Z  h r. B1ELSECI
właściciel dóbi, były długoletni niauiałek F.ady powia- 

l o w j  pi-obobyckB  
ur. -w ro'-u 1837, zmarł po dęik lcb  cierp:en;ach, zaopa­

trzony św. Sakramenlami, dnia 14. marca ti’22 r. 
Eksportacja zwłok z domu żałoby przy ul. Kopernika

l. 42 do Kościoła iw . Marji Magdaleny oduyla się w pią- 
Jpft dn a 17. piaąw» Ią22 r. o godz. 10 rauc, p r - j » o  
ouprawion.-m nal.ożenstwie zwłoki przewiezione zostały 
ihd główny dworzec. ącwrłin

Obrtę.-l pogrzebowy i złożeniw zwtok do grobowospip 
azinnego odbyły się w robotę dnia 18. mai ca b-.. \v Hycil- 
eicach, o czem krownyrh. p z||ttciół i znaj.unycb .awia- 
diiiniaja w smutku pog-ą*.eni: syn, synowa i wnuni.

Os rlino znw i.idom - nia i-o/.s ła n e  i-ic będą.

KSIĄŻKĘ NADESŁANE DO REDAKCJI.
Jan Gełia: R ozm ow y o miłości. — Lektor,

Lw ów , 1922* .
Marja Dąbrowska: O zjednoczonej Polsce,

jej mieszkańcach i gospodarsbvie. Wydanie 11. — 
W arszawa 1921. Tow. W ydawnicze.

Stefan Grabiński: Księga ognia. Nowela. —
Lódź. Księga mk polska

('/.u rubrykę to rcdAki-ja nis bierzn odrowie-fz-łliiościl.

Wykwintne stroje damskie 
oraz bielizna. Sprzedaż frur- 
towna. — Dla sklepów rabat

p oleca

Da Eisen&ereg ,
LW Ó W , J a | ie l l o ń s k a  U  a * ®

N ezwykle interesujący ODCZYT
wypŁwie W niddzięlę 2-go o godz. 6-tc' w--#Ji ratuszowej, 
do-^ l rryrcarjus: dr. R0M«tN LBSZC2łŃSlQ, p. t.:
„ ftp u a b fia a  a  a b ś n a (<. Będzie on wstępem do całeyo
szeregu odczytow urzędowych przez T-wo Walki z g -udlicą. t 

bilety w cenie 10J i 200 mkp. można n»byw ir 
wcześniej w m ęgarnl Połonieekiego. 965
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fiBPjip i l i i O M i ,
Lwów, 29 marca.

Jr  Lwowska giełda zbożowa. Transakcje w
życie  i kartoflach jadalnych. Popyt za żyłem , o - 
wsem  ■- łubinem w doborow ych  jakościach. P o ­
daż znikoma. Tendencja S eco j zw yżkow a.. U sposo­
bienie ożyw ione. Następne zebranie w  piątek, 31. 
hm. o yr-Jy. 11. Zm iany: Żyto małop. ii) .000— 
10.3C0, (trans. 10.ŚT0), ow ies malop. 9.700— 10.000, 
ziemniaki jadalne .3.-400—3.50(1 (trans. 3.-100), lu­
ki :i 8-500 —8..MM), nutka żytnia 70 proc. 15-300—  
1.5.700, delty (>0 ijroc. fO.ŻOO l’(i.700, mąka pszen­
na Ca proc. 24.300—25.300. detto 50 .proc. 26.300—

27.300, detto 40 proc. 28.COO—29.300, len 19.000— 
21 .000.

Warszawska sytuacja geldowa. Tendencja 
dla w szystkich  dew iz zniżkow a. Marka niemiecka 
trzym ała sic dość odpornie. Na rynku papierów  
łeM jdeiK łow ycli ruch ograniczony przy tendencji 
słabszej. Listy zastawnie w dalszym  ciągli słabo. 
W arszaw a (Teł. w ł.). (G).

-1 Z giełdy paryskiej. (v). Wielki'-: porusze­
nie w sferach fina-mowycu Paryża w yw oła ła  u- 
biegiego tygodnia nagła zniżka kursu papierów 
polskiej* Fina-iidcre des pcirole-s straciła 66 punk­
tów . Premier 55 punktów. Za nimi poszły i inne, 
jak Katoczyn i Potok, k ićre w jednym  dniu spa­
dła o 25 punktów, Pilną tendencję zniżkow ą T y -  
kaztuc rów nocześnie Franco-połoiiaise i S ilva-

Plana. P ow odem  tej baissy jest nagła realizacja
w iększych  ilości, poi Uczona z niepokojącym i po­
głoskam i o stanic polskiego zagłębia naftow ego, a 
których źródłem  jest obecny  dziki strajk w  B o­
rysławiu u rirmy Premier- Finansowa prasa pary­
ska objaw ia w d k ie - zdziwienie w o-be:  tego fa­
ktu, zaznaczając. że zaw arć,e u m ow y polsko- 
francuskiej, tak korzystne dla francuskich produ­
centów  naftow ych. kazało się raczej spodziewać 
silnej zw yżk i.

Niewątpliwie w papierach polskich na giełdzr 
paryskiej od g iy w a  niepoślednią role spekulacja, 
zakreślona na wielką skalę i ratyfikacja układu 
polsko-francu-kiego przyniesie na odmianę grwał- 
towną zw yżkę.

K u it -a  g i e ł d y  l w o w s k i e j .
7 — i s f  ają, T =  trsnsakcie. Zresztą: płacą.

/ Lc 1 rn  . 28
marca B) Akc. przem. 29

marca

Akc. Z w ązk. . e ro O a r c ja  . . . 150000
Dyskont L.w. 1250 Gafota . . . 2175
liaudl Pozn. . 500 Górka . . . 7000
Hi pot. akc. 87ó Oikos . . . . T r-850
Hipot. zeniel. 420 Parowozy . . 1400
M ało polsk i  . 7 50 Patria  . . . ■1700
Pow szech ny  . 18) • P ezet  . . . 975
Przem yśl owy 5t:0 Pocisk  . . . 850
Ziemsk. kjetl. 650 Pol. Glob . . 750

Pol. Na/ta T  2 150
B) Akc. przern. Pol. Tow. 11 075

Rakszawa . . L300
Brow Lwow. 22000 Siersza el. . . 1200
Cbodorów . . T 3100 Gór. Siersza . 6000
Karpalit . 875 Tepege . . . *400
Ćmielów . . 5125 Zieleniewski . ti.00

,Por||?.nd z.S . — Żeąluga poi. . 300

K i; ̂  3 a walut 
Knrjcr Lw>- 
wskiNr. 68

Lwów _  dr.ia 20 marca 10 J 2 w aiszaw a dnia 
29. marca

Zurych 
dnia 2 i lii.

Berlin 
j dnia -Diii.

Wiedeń 
dnia 37 dl

Gotówka | Dewizy D e w i z y

100 Mk. poi. - 1 0 0 - - 1 0 0 - — 100— 0.13— 1.13 0.00 19.00
1 funt anc. 16250 —17253 1 (>600— 1725) 16900-17225 22.62 148: 50 3'* 6
100 Irs tranc. 32500-34100 33000—35 J00 34000- 35300 46.45 3085 55 68 60
100 frszwai. 73000—780)0 73500— 78500 77000—7780C 10 0-- 6591.00 I4Ó87
100 fre bcU- 31000—3300J 315\K)—335 0 32400-32700 43 75 2822.85 63 5
100 K czesk. 6800 — 7230 1875-7275 7100-7230 9.32 614.6. 13 W
100 K wę=:. 450 — 550 450 -5 5 0 ------ - .5 7 37.64 08.0 2
100 K austr. 50 - 53 50—54 r.3'30 -  53-00 - .0 7 4 52 100.—
100 M niem. 1150 i 250 1150— 1230 i 195— 1250 1.54 100 _ y 2-02
1 Dolar am. 3 7 7 5 - 387, > 37/5 — 3875 3855—39! 5 5.15 339 3o 7 5 6
100 Lir wt. 1900J -26500 195 )0 -21000 2080—2100 26.05 1694 20 28. 70
ICO Lei rutn. 2603-2800 2800-300O ------ • — .00 164.00 ■ 5.643
100 gul i  hol. 125000 -135000 IłliOJO— 1500.K) —w 194 50 12862.8:. 18 .250
100 K. rKirw. P 45000—50000 P icOO)—51000 91.50 6016 05 13 .97:.
100 K. duiis. * 62500—67500 P 65000 — 70000 . i , 108.50 7227.15 160.8 5
100 K. szw. P 70000—72530 P 70000 -  75000 ww •— 134.75 883G.85 194.3 0

U »v AGA: ,.lJ - ozr .a za k u rsa  p o p rz e d  ie. ostatn io  n o tow a n e .

O S Ł O S Z E H C A .
Sper.iauKta ch orob  sso p n jc i) > ren eryosn jroh

Bi*« M ichał S a lp e te r  §
L w iw  Sjrkstuska I7,opdynui« « d  8*9 i od I2.G

f  od 6 ti0 15łj hP- Maszynv p ro-
- L ^ lJ I k O l l lU l r lS w  we> Kotiy, Gatry, M otory, Tur- 
b y z szybka, dosiawa poleca „PILOT** — L w iw  

R a .n p e j u  4 .  602

FIR M A
„KRAKOWiANKI»

Lwów, Kopernika 1f. 958
pohea na .ŚWIĘTA < najlepszej jakości towary: 
migdały, rodzynki, daktyle, orzechy, figi, pomarań­
cze, cytryny, wanilę, mąkę, cukier, mak, cykatki. 
Nadto wielki wybśr czekolady, kawa, borbata, ryż 
totm ahe konseriry jarzynowe i owocow e, konfitury, 
marm lady, k :nfit. . ow jcowe, powidła, sok mali­
nowy, korniszony, rydze, sery i masło deserowe, 
herbatniki, cukry, poraadki i wino >JaMowin<.

A J Ą T E K  Z I E M S K I
j u u  W o ł y n i u  i l o  n a b | c i a  962

Z lapem , staw em . Przest-zeń ogń ln  v 1200 m o rg ó w , ln fo r- 
mac. e udziela od 1 d o  2 g., HusJ.ktew ct, Ochronek a.

Oo sp rzed an ia

j i

( (

n a jn o w s z e g o  sy stem u  i 300 q  b u ra k ó w  
P Ó fcn krow ych  w  Z a rz ą d z ie  d ó b r  B aśzn ia  

p . i s ła c ja  k o le ji w  m ie js cu . 884

POLSKI

w Grodnie
BRYGiDZKA 7. TELEF. 247.
Adres telegr. „Polhandel Grodno".

Dostarczrmy w każdej 
ilości ziemniaki jadalne, 
siano i słomę prasowa­
ne na dogodnych wa­

runkach. 988

mm

kupi kilkadziesiąt wagonów 
k o ry  dębow ej.

Zgłoszenia BRACIA ŻUREK, Rybnik 
Górny Śląsk. 911

solidnych‘ firm na W IE L K O P O L SK Ą <
na artykuły tabaczne, alko­

holowe i siemikalne. 9*8
D obra referencja zapewniona —  własne skład­
nice. —  Zgłoszenia do B iu -a  P p z e m y s fo w o - 

| H a n d lo w e g o , R o g a la o  u L M ała  R y n k o w a  23.

B L A C H Ę  M O S I Ę Ż N Ą
o r6*U ych  B r u b o u i^ e h

poleca z składu 283
SPÓŁKA TECHNICZ5 O-PRZEMYSŁOWA

R. GDDYCKI-C WlfSKO i S-ka.
W a rsza w y , u!. Nowowiejska Nr» 14. 
T elef. k l«O li P rzed sta w icie lstw a  t

\V FJ.KOPOLSKIEJ I HIY MIEDZI w Poznaniu-

KONKURS.
Instytut nauczycielski Tc. w  Naucz. 

Szkół średnich i wyższych koła łódzkiego 
w Łodzi, subw encjonow any przez M nister- 
stwo s W. R. i O. P., a pozosta jący poo 
opieką Kura orjum Okręgu Szkolnego Ł ódz­
kiego, rozpisuje niniejszem konkurs na 
stanowisko docentów  następujących przed­
m iotów : języka i literatury polskiej, historji 
polskiej i powszechnej, pedagogiki i dy­
daktyki, logiki, psycholog ji i historji filo - 
zofji, geografji, nauk przyrodniczych  chemji, 
matematyki, fizyki, filozo f ji klasycznej, 
gimnastyki i w ychow ania fizycznego.

Instytut zapewnia docentom  6 godz. 
tygodniow o wykładów, płatnych po 2 0 0 0 Mp 
za godzinę, nadto stosow nie od um owy 
wynagrodzenie za wykłady publiczne, wre­
szcie pom oc przy uzyskania j|bsady nau­
czyciela szkól średnich państwowych lub 
prywatnych w Łodzi i przy wyszukariu 

.mieszkania.
#Celem Instytutu jest dokształcenie na­

uczycieli szkół średnich i powszechnych, 
nadto urządzanie w ykładów  publicznych o 
poziom ie uniwersyteckim.

W  roku szkolnym 1922/3 czynny będzie 
semestr I i II. W ykłady rozpoczną się 10 
września 1922

Podania opatrzone odpisam i dokum en­
tów i dowodam i pracy naukowej przesyłać 
należy do dnia 10. kwietnia ao Instytutu 
nauczycielskiego T. N. S. Ś. i W . w  Łodzi, 
ul. Dzi Ina 58. 863

W  Łodzi, dnia 10. marca 1922.

( - )  M \  M C29h ( - )  I M
sekretarz. kierownik.

A C H O W K I
asbestown-o m«atew«r), palone, papy 4»*hn- 

ej, cement!., gips*, wspsa, ponU «r i a a  
kich n. sta ja ło  w ba&rtslanyj derfaroan^ą

HOSZOWSk T T ^ k a
Skład tadttsdssych
wre U ra w U , ul. BonlseU 8. 836
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£ w y ch o w a n ie .
Li-i-h. .ter-y jna

U "  Ł-le nią praktyka biuro- 
i .*[ ‘ #dne pismo, poszuku.o 
Cf My. Zgioeienia admn:- 

m,..i' i ! ’osada<. 9L‘Ol

K H r*  t r ń c ó w  rczTocz.y-:
tCr. Łam 2. kwietnia w naj- i »*Ótr

f. a r*

ra co u rn ia  sweterów, 
pończoch. Podrobienie, 

naprawa (i 3 par 8) »Kalos«
K ifcinilcji 12 85!)

O etiy Ki/pclu&zy ii me* 
d l. zn iżon e i •.m- 

w dii otwarcia  g-  nicy'® p  
■ł oi>: ićoćnarsiwa.. (roi.

H. WuRosicw-j — i .wiin-, 
Lozhiskieco 4. i?G5

Korzystne kupna iirBjąikćw ziemskich i przemysłowych.

i j c i d i ą c  Co i .mocji p;z 
muie zlecenia uanlloy

S h o w te c  oc ..n iemy 
z 20- elnią praktyką /. 

r0i.en] i wypalaniem, su- 
U^dieru zapumora wsz< łkicłi 

'Pteinu.w, pragnie mi a.e
Kw «ę / g ło s i e u i ^  \WaUv-
f * 'ł Ualbtucb, Kraków, Sl rc- 

H, 868

V I -
je zlecenia ńtuillowe, 

lecb • /:ei lob wyłąeziU: 
. rzeiis awicieluhm. iRi klaeia 
Polska*, Warszawa, Jasmt 10, 
nia -A je n c j i . .  8 1

S r

j£ o S Z  ik a je  .,ZV:J;i Uiirl ;..|V
“ aa wikl : mesekanie.
200. ail.Tiiui.itraęjt* iśarjera 

0 0

K u p n o  i s o r z e d . i ź .
e r i j j d a t  notarjaiiiy z 

(iret-m  substytucji, po-j SU!.zajęcia. Dr. Scbust r.j, 
# 0 c» 'w. c«,!Ieca'Oh

Steinhaus, Lwów 
Kra siei im 18 a, po­

zę składu kamienie
___________ młyńskie, francusine sztuczne
we y szysl  j' 'iM.iiriinc.________________ 001

koją paso­
we, k.an)it,nie .młyńskie, 

pasy, gurty po cenach kon­
kurencyjnych poleca »PI[ OT i 
■Lwów, Ba or< go 4. 8133

L- >tzu.<. uję
3 kich miastach iniyii 

OTi chcicych s wor/.yć sobi ^jj * I »
,.Wit>odz!e'ue stanów ko, ob- 

nych le retycznie i 
BfaktK' zuie z projektami

dzeriiem budo w li i żek-
mających zdolim iciiaę^rukainia 

j^Ł Lwe. >Reklan.a Pol ka<tjEUi 
™»rsz twa, Jasna 10, po 1 
■fwfowski*. ’Jk>

kW,
I przedstawi-,

“ Cieli wszystkich gałęzi 
feemj siu, handlu posiada­

n y ch  własną klii n ’ele 
Ut8

w ruch i w Warsa ;w.e 
za 12,000.000 U o sprzedania. 
Oferty i od »l)riikarnia« 
a Re'danin Polska", Warszawa 
U ■ ■ :ta 10 * 9

K a w ia r n ia  i restauracja poza miastem Leszna. 
Zabudów rnie w rodzaju wńli z nowkiczesnem urządze­
niem lok^ nem parkietowe podłogi, c  nłralne ogrzewa­
nie, 4 ok. lokalne a -  gaucWi urządzone, duż: ogród 

.ow ocow y  i dzisi, stajnie, w ozow nie i t. U. — Cena 
j 10 niilj “ leń,

H ote t £  restauracja), z kompletnem urządze­
niem restauracyjnym i hotelowe m, 8 kam, letnie iiinc- 

, bl&wauych pokóji §  ścinnych w nbescic. Dom 2 p iętio - 
, wy z dużą salą p ukieto — C :n ; v»l>0.:;00 Mkp.

Motel *  re sta u ra c ja , z kompletni: nr. ądzone- 
■ mi l-ma pokojami lokalu w oni i l i  pokoi gościnnych 
| Z  ślicznym ogri de n H-inor<;»wvni. Cena 8,u0t>.ÓJ > Mkp.
I M o t e l  p i e r « f s x o . ' u f d n y  w m ie ś c ie  fcowiatowfcn 
' g d z i e  s ą  w s z e lk ie g o  r o d  a i u s z k o ły  wyzeire !  D o le g o  
; kino, d u ża  a ’a  z g a l e r :ą i b a lkon am i,  nadaje  zię ś w  e- 
: tnie na z a ł  i ż e u ie  teatru m ie jsk iego ,  p a rk ie to w e  p o d ł o ­

gi, 2 m n ie jsz e  sa le ,  ‘25 kom pletn ie  u m e b lo w a n y ch  pokoii ,  
duży  o g ró d  k o n c e rto w y ,  sta jn ie ,  w o z o w n ie ,  j a r a ż e  auto. 
m o b i io w e  i t. p. R a z e m  s ą  i ,  3 -p ię t ro w e  kam ienice.  — 
C e a a  ogólna  óO.ocO.ujo M  :p .

S k fa u  s p r z e t i w  ż e l t z n y i h  i m a s z y n  r o l -  
! n i c z y c h .  K a m ie n ica ; 2 piętro wa z nowomodnem za- 
jłożim em  sklepem 2 duże okna wystaw ow e mieszkań a 
z i arkietoweni' podiogam , stajnie, podwórze, składnice 

; i t. p , ładuy ogród ow ocow y  na głównej ulicy w iększe­
go mia-t.i pow atow ego z w szelkiegj rodzaju szkołami 

i wyż.zeini. - -  Cena z bardzo wieikim zapaseiri tow arów  
2 ,000.900 Mp.

2 rek ta u rzeje  -nr m n iejszych  m iaotacti 
.z e  sfaniam l wyprzęgieui, dużem pod.-.órzem , ogiodam i 
ow ^ęowym ' i salami. — Cena i ojedyńczej rest .tiracji 

| 2 i pól milj. ?Ac.
6 p rzep yszn ych  will z wszelkiem komfortem,

1 dużymi ogrodami ow ocow ym i i parkowymi, zajmują cd
i cy .ensov.a g j 0 15 p^koji -  Cena d 3 milj. do ijU m ij. Mp.

30 kam ienic z  ogrei 'ami i Mbz z interesami 
różnego przedsiębiorstwa, — w cenie od 1 milj. do 1< 
ind'. Mp.

Fabryka m ebli z kompletn ni; nnszyuami, pę­
dzone mororem 10 S dużem domem ząbulowaniem

mo
, - wywonć na zachód,
%j>VWać towaiy zachodnie.ii 
iKeiiarrja l'olska». \t arszawal. 
i sua 10, dla aAjeueii'1.

28
Sję,

f t p r z e d a m  vl 8łMvi »  j f‘lb'-vc_z^  •‘tajmam. t  , . -  Ceua 7,000.08 , Mp.
2® 1 wabpy 1 kosi um'czar-1 „ . Fator> !a  łn e b ,)  ^JrnU]ąra 1.806 p m. z lifllM et-
11 v w dobrym sianiu lamo i n? mi maszynami z zapęuem motorowym na głównej
Wiidomośó 

drzwi
Kalecza 10 .4, 

5, od (1-7 wincz.

I kłowa lal śr«dnich na -
_ e yrielka szkoły i f u- 

KPi nu przyjmie w domu 
jPsłdę do 2 a nawet 3 dziew-l 
|*ynek tylko za wikt, chę uie 

panów łeśniciych. /g łos e-

Ł  sp an ia ła  sypiałam, i 
saion Kompielny, sotki

do nabycia, Sapiehy 41.
967

: ul cy dużego handlowego miasta, dp tego duża narażi.i- 
kowa 1 amien .a 3-pii;trowa z lnferesem i magazynami. 
Ce.ia 15,900.030 ,Vlp.

Tątrt^k parow y masywny z wszelkiemi maszy­
nami do obróbki drzewa, pędzony 70-koiiną maszyną 
Lanza "1 mg. piacd opłolow aay,. pomieszkania i t. p. 
Cen:; 15,0<jg.; (KI Mp.

| F a b r y k a  ni.tt.wyn i  p H W p  3 i 4-pięlrowe pra-
I cowme zajm. n.óOO p. 111. z nowoczesnymi maszynami,

eftlaciSu t r u d u  kAln i własny p.ąd eiekteyczny, lokomoblla 76-konuą.' WillabAia .u i/ m asia , k q io  . 0 j ” ubikacjach z* wtzelkicm kyimfiirtem przepysznym
ogrodem, kumieniea 3-p iędow a p 26 uhika^rach, z « uu- 
ciov.ar '“ ,n biurowem i pomielszkąniem dla irorljera. — 
Cena 8Q,uuO.O.jQ Mp.

MHyn parow y z 25-konn4 masżyuą do zapędu

tm prosperiiimti

-W l
■ ei, * r'.

y * g i « i  ą ł ihiopak ii-ietni
Michał Zalewski syiflfnza.ni Piel-:, 

płkefa i RozaJji z Korościa- 
yna, powiat Buczacz. Blon

n iatn ych  d il ik a te s ó w , 
cy g a r , re sta u ra cji i 

d r o g e i j i  897
mamy' w Fozuaniu i na prff̂  
a jta j pod na!;e.r'>Lp..zjsjn\r. 
nu WLirunkajni <b;y ś^riedfż
. ^ e t> i t i n n u  i

Biuro Li n ralne

1 wszclkiemi maszynami stosowne urządzenie młyna 
" ' ' '  Ciąii io^co.«aa Mp. w

ii.

jjb, aiwe oczy, twarz okrą- 
'*'■ blizna po i  prawom okiem 
■ha ustach, byrredł z d o m u ip .in c r y t ,  i: łeli/.--Titiiy, k: 

listopadzie iŚ20. Ł a s k a w e j . wiłiT, Milki mioszkani 
^Ldurność p?oszę podać do 
(,"iz:Cóvv w K orO ściatynie,

'•> K om arów ka. 344

u,-
iiipźr tyć wspólne. Ogłosze­
nia * Bezdomny 1 dministru- 
11 a Kurjer i 9G4

i, cuż ; -sm.
*0 N tl/n  l o t i o i  1 4 i 5-p lętiow y zbuaJwany W
r. 1913 z najnowszem urządzeniei* i wszelkiemi maszy- 

, nami i  |>ary walców automatyczna w iga. Do zapędu 
ipf 3975 niotor ropny 85-kenny. Do repo dom w rynku tegoż 

1 1 j miasta z 2 sklepami, piekarnią, dużymi spichrzami staj^ 
------------ ulami i t. p. własne urządzenie elekiryrzne i dojazd ko­

lejowy (łączność koi.': - ■ Cena iO.OUO.dOO Mk.
C e g ie ln i ?  p  r tro w a  z nowem urządzeniem wszel- 

kiemi maszynami, pędzone maszyny no©e l i o  koni z 
dobrym pokiadeni gUnyióGmg z wszelkim inwentarzem 
żywym i maitwym, ipcznej produkcji 4 milj. —  Cena 
40 milj. Mkp.

G osp. II m g. w tent 5 mog. łąki z torfem 
i-rowy. - -  Cena 1 i pó ł nii.j. Mp,

■i
le-

|V A  I  I A « .
W T O D E / f  E 4 J / I ) r t / l i I

t o i u i  i^x wv*£^a/\ravi%aK.
I Ł V / T M C ^ * 1 I

ILfl/^ŻmCJS 
1 0 L / L >3

B 6 . « M « r c u .  w  u a ł  Dlą i ż -y i^ o ^ iH i

G o s j . -  2 2  m g . w  tem 2 m "  łąki, 1 koń, 3
sztuki bydła, do tego r-eźnictw oz/liolonialny s lep. — 
Cena 3 , p 'd  milj. Mp.

G o $ p . ? Ł  » r g .  w leni 6 mg. łąki, 2 konie, 5
sztuk by iła i 10 świń. — Cena 5,000.000 Mp.

Gosp. 4 S m g. w tem 5 mg. ląi i, 2 konie, 6 
sztuk by .iła,-1 ow ce i 10 świń. — Cena T.Osd.OOO Mp.

ta e s p . 52 m  •, iv tem I * mg. ,ąki, do tego
piekarnia, 2 konie, & sztuk i y d i . i 0 świń. C ciu  o m lj Alp.

lit *.p. off ,ng. w Mm 6 mg. łąki, 2 kJJie, 8 
sztuk bydła. 3 ow ce i i0 świń -  Cena 7,9n0.000 Mp 

G o s p .  SB n .g .  w len  2 mą. ąjtj i 3 ing. ln u ,
2 Ironie, 9 sztjk  bydła, ż o .  icr, to świń. Cena 0 m li Mp.

Gosp. 72 mg. w rem o mg. łąki i mg 1. lii, 
•i konie 12 sztuk bydłz, 3 owce, -Oświn. C- na Hm l.j. Mp.

B«.sx.ló»i|(o g o s p .  75  en a. w tem 15 rng łąki 
i *  mog. st.iwu rybnego, pnłdc o LJ j.ok. w paii.u 4 
morgowym, 3 konie, Iz krów, 3 ow ce i 15 św ń. — 
Cena 10 pnij. Mp.

G osp. 8C m g. w tem 10 m ««. łąk z 'or.em
3 konie, 11 szluk byuła, 2 o w c e i6świń Cena 10 milj. AJ*,.

Goep. B7 mp- 3 konie, 11 sztuk by*-ła 2 owce 
i 24 świń — Cena 11 milj. Mp.

G o s p ,  KB m g .  w tem 1" mg. łąki, 2 konie) 
14 sztuk bydła i 12 Świn — Cena 10 milj. Mp.

Gosp. 9 4  m g. w tem 8 rig łąki, i 8 mg. lasu 
O-leiirego, 3 k nie, 1> r ztuk bydła i 13 św ri. — Cen i 

10 milj. Mp.
Gosp. 9 6  img. w tem 6 mg. łąki i 4 mg. lam 

3 konie, 10 sztuk bydła i 13 świń. — Cena 8 p il :. Mp.
G u  i ( .  iL8 m g . 6 koni, 19 sztuk by cła i i i  

świń. — Cena 12 mil . Mn.
Gosp. 113 ntg. w tein 8 mg. łąki i 20 mg. lasu 

0 lat starego 2 konie, 15 sztuu b\di-i i 13 św ń. — 
Cena 14 milj. Mp.

Gosp. I3C m g. w tem 10 rng. łąki, 4 konie, 15 
sztuk tuliła i 13 świń. — Cena 12 milj. Mp.

G osp. 14^ m g. w tem 4 Ing. I ki, 7 koni, 17 
sztu.r bydła i ljJ świń. - -  Cena 12 m !;. Mk.

G o s p .  J72 m g . 8 l-klasoivych koni, 25 szluk 
bydła, 12 owięz’ j 45 św ń. Garnitur m oforowy do młoc. 
Cena 20 nr lj. Mp.

iG osp. ?!02 mg. w t-m  <:■ mg. Lik', 8 koni, 2 -̂ 
sziuk bydia, i0 ow iec i 45 świń. Uamitur parowy do 
mlocariti. — Cei a 25 in ij. Mp.

Do tego jeszcze mam ,37 innych gospodarstw' ka­
żdej wielkości.

W szysikie te gospodarstwa są w nadzwyczajnej 
kulturze, dob ą pszenną ziemią, dobrymi i obszernymi 
budyiifc,.mi masywnymi, kompletnym inwentarzem ży­
wym i martwym jak Stoją i leżą od n iem .ów  z wolnej 
ręki zaraz i korzystnie d o  nabycia. *■

F o l p a  k  2 7 8  m g . w icłn 50 mg. łąk>, 7 pok . 
IPrfn, 93 koni, 23 szluki bydła, 23 owiec i 38 świń. — 
Cena 21 milj. Mp.

Hh&j,|l«k m iej«k i 645 m g . w tem 00 mg. łą ii 
i 255 mg. jrziora rybnego, 21 koni, 32 szaik bydła i 20 
świń. Dworek o 7 pok. i 2 kuchn. z wszelkim komfor­
tem. — Cena 40 milj, Mp.

t s s
fon i, 81 ■' ztuk bydła i 10 ś.wni. — Cena tiO m<h. M k .ą?" 

Ufaigtek ryperpki 1.308 m g. w tem 200 m^.
iąsu, pałi.c o 30 pok. z w szebim  komfortem, 18 koni, 
20 w c ftw  rob. 30 sztuk bydta i 3 ) ow iec Cena 55 milj. Mp_ 

idajątki t e  są w nadzwyczajnej kulturze, kom­
pletnie obsiane, z dobrymi i obszernymi budynkami 
rtiisy^nymi z wolnej ręki do nabycia.
S łicszfie  zgłoszenia z dołączeniem  znaczków na odpo­

wiedź n A yiJu je
Pierwszy Instytut w miejscu oteznany na całą Polskę 

Dom Komlsowo-handlewy Fr. KEMPA 
Leszno (Poznańskie) ul O w oroow i 52. Tel. 149.

Jedna z  najpew ak n ieftaych  in sty tu c ji  
banltowwych m Ł od zi, zamierzając cinrorzyć 
Ońdaiał llnnku we l.wowD peszuK ufe odpowiedn.

lokalu oraz kierownika
bankowca, ewent. skupi akcje miiicjs;<.i*go banku.

Pierwsłeńst^o lokal urządeony yo buukyi. 
OlAty przyjmuje To\c. Akc. Reklama Polską' w 
Warszawie, Jusna 10, illrl ’ „Instytucji finansów* “•

21>1

Poszu.«óje się kilku urzędników
!Qbfcnajomionych z manipulacją tartaczną i eks­
ploatacja drzewa, orai jednego praktykanta 
'Poszukuje się od  zaraz. —  W iadom ość między 

10 rano, sanatorjum dr. Mąjewskiego 
d a w i  nr, 7. 953

TELEQRAr.il
Bfl 9i7

KUPUJĄCY CH ROD AKO W
Mam imuistwu majątków, ^ospodarątw, ho­
teli, karczin, tartuków, młynów różnej w ielko­
ści do sprzedania Proszę się z całem z a u - , 
faniem zgłosić dn B iura P rz e m y s łg w o - 

H a n d low eg o , R o g o ź n o  (M a ła  R y n k ow a  23).
^ a a D o a ra ^ n a tT ^ 1 ''□□crcDapDnDaaDconDOD':

lutiodutOlbi,

:W l  « T P W E  . W A R Z Y W Ł b C
i  c a s p o b f l - R & r r

linHigimiimintiieHgmiHminiiini.BimmiMniuiiup! Tii.^.nUUfliltnmiiB

5HIRD Nnsmti Iść DMUNDMI
E S £ » n E 0 llttrrmn... JinijMPnnpTOngpra

Cenniki na żądanie wysyłam odwrotnie.

S K I E B I t O  C H i t l S K IE
8329 s olow e z gwarancją 2()-l:tnlą poleca

SHIM Mmii BS5RJSSlL?S;

Najlepsze NASI&NA
w arzyw n 3  i lew iatow n, d rzew k a  o w tn o w e

l l ccaF.  W.  S T A R Ć  K f  S Y N O W I E ,  
lw ó w  le g jo n o *  I.

Cenniki na żadariie wvFvł»m odwrotnie. 8342
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realność 8-mio morgowa wraz z 
budynkami i inwentarzem żywym 
i martwym w EinsieiMu u Karoliny 
Rupp 3 kilom, od Szczerca. Po­
czta Szczerzec. 818

Kapustę kiszoną
w ładunkach cało wagonowych i mniej- 

• szych wysyła ze swej fabryki w SUCHE} 
Związek ekonomiczny Kółek rolniczych 
w Krakowie ul. Wlślna 1. 8. GlBftfl 1  Ż?fl2llifi. 885

O G Ł O S Z E N IE  S U B S K R Y P C Y J N E .
Na ncdsiawie postanowienia Ministra Przemysni i Handlu, oraz S-arbu 
sierpni.; 1021, og łoszon ego w M onitorze Polskim Nr. 218 z dnia z6. września 

podnosi się kapitał akcyjny firmy

ZAKŁADY PRZEMYSŁOWE 
I WYDAWNICZE

?

►

S. A.
z kwoty Mk. 15,000.090--- do w ysokości kwoty

Mkp. 45,000.900 —
przez wypuszczenie 30.000 sztuk akcji H. emisji wartości nominaln 
a Mkp. I.OÓO —, na któreto akcje o s lasza się i.iniejszem publiczną

@ U & S K R Y P O J Ę
na następujących warunkach :

T. Akcje 11. emisji są na okaziciela. ,
II. Pierwszeństwo do nabycia akcji 11. emisji służy właścicielom akcji I. tm r  

sji w stosunku 3 nowe na 2 stare akcje. .
Ul. Pozostałe akcje, nierozebrane przez dawniejszych akdonarjuszy przyd*1* 

lone będą według uznania Zarządu, ewentualnie sprzedane publicznie po cer.e 
niższej niż emisyjna. .

IV. Cenę emisyjną nowych akcji określa się na Mkp 1.150- -  dla właś ic1® ‘ 
akcji I. emisji, którzy skorzystają z prawa pierwszeństwa i na Mkp. 1.400*— *> 
reszty nabywców.

V. P r !  względem  udziału w zyskach i praw, przysługujących ak:jonarjus: wini 
akcje 11. emisji są zrównane z akcjami I. enrsji, z prawem do dywidendy od  dn®
1. stycznia 1j 22.

Vi. Posiadacze akcji I. emisji mają prawo wykonania prawa pcboru  w pr»*" 
ciągu 6-ciu tygudni od dnia ogłoszenia subskrypcji, wedle p. II. i IV. warunków 
subskrypcyjnych.

V il. D ecyzję co do przydziału akcji dla nowych akcjonariuszy zastrzega sobie 
wyłącznie Zarząd Spółki ; tem, że nowi ajpLonarjusze, o  ile nie oŁzym ają zwf*'1 
wpłaconych kwot wraz z 5»/, odsetkami od dnia wpłaty.

VIII. Akcje II. emisji są już ^konfekcjonowane i starzy akcjonariusze mofr4 
natychra ast po przedłożeniu posiadanych do ostemplowani* i z .p ł t c n iu  należy* 
tuści, odebrać oryg nalne sztuki akcji II. emisji.

IX. Zgłoszenia i wpłaty subskryp 7jne przyjmują:
Dyrekoja S p -ik i w K r a k c -ie , ul. ś ł a v k e * s k a  ll/l I Jej ddast»- 

ły  w e Lw ow ie, pl< T rybu nalsk i I. I i w C z fłta o n a w ie , ul. Korb** 
okiego  I. 21.,

Polski Bank P rzem y sło w y  u i  Lwowie I jeg o  Oddziały,
Polski Bank Krajow y w e Lw ow ie i jeg o  O ddziały, 837®
Bank Z.Lm ian we Lw ow ie i je g s  Oddziały,
Bank lia ra d iw y  w W a rsza w ie  i |ega Oddz-isty.
Ban - Z iem ianek 1 w W arszaw ie  i .e g o  O ddziały. 2M*:  r A®

tlfHt MM im
nic tluszcią y, działa ko­
rzystnie na utrzymanie 

zdrowej płci.

NR MMA i MIM
mało widoczne — przyle­
gające, silnie perfumowa­
ne, chronią twarz od -kot­
ków zmian temperatury.

H  MIM
powszechnie znany środek 

na porost włosów.

M E  MIM
niezrównany środek daje 
silny d ługom  ały połysk, 

wzmaema paznogeie.

m m i
w jakości niedościgniona 

woda kolońska.

PiMAWIIA BUIAT8WA
w 6 zapachach. Używa 
się jako wodę toaletową 
i dodatek odświeżający 

do wody.

silny, trwały i słodki.

im msu
perfum polskiej damy, 
naturalny zapach św ieł.j 

róży. 8402

.2901
pasta i elki' r, chronią 

imę nstną i zęby od 
zakażenia.

Wszędzie do nabycia!
H enryk Żak, Poznań
Fabryka perfum i kosmetyków.

KiiBI DECYMALNE
i balansowe

poleca najtaniej 8 .71

An oni Halski, Lwów Sobieskiego 3.

B I L A N S

Fabryki Porcelany i Wyrobów C^ramicżfiych w Ćmicl Wit, Sp. Aftc-
/AttZĄD Rada zaw^dowoza: Prezes Zygmunt Lewa^owski, ZasŁ prezesa Dr. Zdzisław t-łuszk:ewicz.

C fonkow.b : Dr. Marcin Szarski, Dr. MaKsymiljan Liptay, Dr. Leonard Kapuścińsk , Juliusz Karczewska 
Dr. Feliks Merunowicz, Maijan Turski, Marjan Biliński, Iuż. Gustaw Pełka.

PYREKCJA: Jul usz Karczewski, Marjan Biliński, Int. Jerzy Holriicki- zulc, Dyrektor zarządzający.
STAW C Z Y H W Y . ________ na dziew 31. grudnia I9?l r. STAft. B IE R łt;

r  * , Mk. f.

1. Nieruchomości .............................. 24,024.110 _
2. Maszyny i w arsztaty ..................... 8,487.559 -
3. R u ch om ośc i...................................... 1,299.168 —
4. Bocznica kol. normalnej 1 kolej­

ka wazkotorowa .......................... 4,178.192
5. Inweutaż żywy, wozy 4 uprząż 248.400 —
ó. Wyroby gotow“  ................. 23,785.829 03
7. Półfabrykaty .................................. 2,350.971 43
8. Materiały s u - o w e .......................... 5 236.252 .3
9. Materjr ły  p o m o c n ic z e ................. 12,418.546 49

10. K a s a ................................................... 291.?59 03
11. B a n k i ............................................... 21,408.262 50
12. Efekty wła *-ne :

a) r ó ż n * .................  55.000-—
b) 5®/0 długot. poż.

Państw. . . . 4.050-000-— 4,105.000
13. D łu ż n ic y ...................................... .... 12,782 074 66
14. Sklep fabryczny aprowizacyjny 

w Ćmielowie . . . . . .  . . . 3,227.472
15. Suny pn sch o d n ie .......................... 2,170,196 80

126 913.393 69

1. Kapitał a k c y jn y ..............................
2. B anki...................................................
3. Lombard 5°/0 długdt. pożyczki 

P a ń s tw o w e j.......................................
4. W ie rzy c ie le ......................................
5. Pumy przechodnie......................

Zysk

Mk
28,000.000
47,Sj3.2S3

3 125 400 
27,422,G12 
3,1G7.1.6 

17,214.987

120. 13.393

20

45

69

ROZCHÓD.
R A C H O E K  S T R A I  I

za  c z a s  o d  L sty c zn ia  1821 i-» Ja 31. grudnia 1921 i PRZYCHÓD*

1.
2.
3.
-i.

Procenty ..........................................
Amortyzacja ..................................
Konserwacja ruch. i Maszyn . . 
Koszty handl. (place personaiu 
podatki. a.sekuri,c,e i inne) . . 
Z y s k ..................................... . . . .

Mk.

4,556.354
2,373.062
2,244971

39,489.285
17,211.987
65,878.661

37
58
49

68
49
61

Mk.

1. Różnica K ursu .........................  . .
2. Zysk ua produkcji porcelany i 

wyrobach szamotowych . . . .
3. Zysk na maiaturzo.........................

155.399 77

63,329.081
2,394.179

95
89

65.878661 61

Ćmi! łów, dnia 6. marca 1922 r.
Sprawdzono i stwierdzono godność a księgami.

Kom.sja rewizyjna: n r Zygm unt S k o w ro ń sk i m. p H. S »«" n ^ cn n li iwski m. p.
Powyższy bilans został zi.tw.eriJzony przez Walne Zgromadzenie Akcjonariusz^? w dniu 16. marca br- 

we Lwowie, na którym uchwalono również wypłacić dywidendę 5#/« i superdysidendę 16•/„ co na akcję 1000 
Markową lanow> Mk. Ę00. 293

Wypl >tę będą u sk u teczn ia ły  od dnia I. kw ietnia rb , n attyp u ją oe  banki i Polek* 
B ank P rse m y słe w y  w e L w ow ie, Z iem sk i Bank Kredytow y w e Lw ew ie, Akcyjny B a "Ł 
Z w iązk ow y w e Lutowie, Bank O rzem y iło w y  W arsnrw ski w W a rszaw ie  wf as z ioł> odd**

Z Drakami Polskiej pod zarząuem JCzt Ma. Raczyńskiego we Lwowie, uL Chorążczyzny 31. Redaktor oapoadwfckbutijr: Tadsosz Stroiński.


